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215-969-4985     215-728-6040215-969-4985     215-728-6040

 Посилки в Україну і країни СНД - морем і авіа
11-я посилка безкоштовно

 Безкоштовно забираємо посилки з дому
 Грошові перекази в усі країни СНД - від $ 4.50
 Пересилання автомобілів і комерційних вантажів
 Телефонні картки, електронні словники, сувеніри
 Авіа посилки в Україну до 7 днів
 Великий вибір CD 267-971-5807267-971-5807

РРЕМОНТ КОМП'ЮТЕРІВ:ЕМОНТ КОМП'ЮТЕРІВ:
Desktop, Laptop і СерверівDesktop, Laptop і Серверів

Дизайн, установка і конфігураціяДизайн, установка і конфігурація
office and home networkoffice and home network

 Безкоштовна діагностика Безкоштовна діагностика
 Збірка комп'ютерів на замовлення Збірка комп'ютерів на замовлення
 Видалення вірусів Видалення вірусів
 Відновлення даних Відновлення даних
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Адрес офиса: 
Levy Law, LLC
1515 Market Street, 
Suite 950
Philadelphia, 
PA 19102

LEVY LAWLEVY LAW  — адвокат, — адвокат, 
который предоставит вам
качественные услуги по жилищным, 
земельным, наследственным делам.  
А также предоставит юридическую 
помощь по гражданским, семейным, 
уголовным делам.

LEVY LAWLEVY LAW — адвокат,  — адвокат, 
КОТОРЫЙ ПОМОЖЕТ ВАМ КОТОРЫЙ ПОМОЖЕТ ВАМ 
ОТВОЕВАТЬ ЖЕЛАННУЮ ПОБЕДУОТВОЕВАТЬ ЖЕЛАННУЮ ПОБЕДУ

ATTENTION:  LEVY LAW LLC is ATTENTION:  LEVY LAW LLC is 
pleased to announce that pleased to announce that 
we have relocated to suite 950!we have relocated to suite 950!

bartlevyesq@gmail.combartlevyesq@gmail.com

Tel.: (267) 687-8000Tel.: (267) 687-8000
Fax: (215) 392-3357Fax: (215) 392-3357

Law offices of Law offices of 
Maribeth Blessing LLCMaribeth Blessing LLC

 Посредничество и Арбитраж Посредничество и Арбитраж
 Семейное право Семейное право
 Помощь пожилым Помощь пожилым
 Деловые конфликты Деловые конфликты
 Проблемы комьюнити Проблемы комьюнити

Семейное Семейное 
 законодательство законодательство
 Завещания и наследство Завещания и наследство
 Банкротство Банкротство
 Коммерческое право Коммерческое право
 Иски и споры Иски и споры
 Персональные увечья Персональные увечья

310 Huntingdon Pike 310 Huntingdon Pike 
Rockledge, PA 19046Rockledge, PA 19046

www. mbfamilylaw.comwww. mbfamilylaw.com

Phone: (215) 663-9016Phone: (215) 663-9016
Fax: (215) 663-9019Fax: (215) 663-9019

E-mail: mblessing@mbfamilylaw.comE-mail: mblessing@mbfamilylaw.com

Maribeth Blessing
Mediation and Arbitration LLCMediation and Arbitration LLC
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OGŁOSZENIAOGŁOSZENIA

ZAKLAD SAMOCHODOWY 
ZARTUDNI MECHANIKA Z PODSTAWOWA ZNAJOMOSCIA ZAWODU.

ZAPEWNIA NARZEDZIA I WYSOKIE ZAROBKI.
BODY SHOP POSZUKUJE: MECHANIKA, MALARZA I POMOCNIKA

WYNAGRODZENIE W ZALEZNOSCI OD KWALIFIKACJI
Po dodatkowe informacje prosze dzwonic: 

Vitalij 267-980-6045


DOBRZE ROZWIJAJĄCA SIE FIRMA 
Spożywcza z siedziba w Bensalem  
PILNIE POTRZEBUJE PRACOWNIKÓW 

do sprzątania a także do  konserwacji urządzeń.
Elastyczne godziny pracy. Wymagana minimalna znajomość jezyka 

angielskiego i uregulowany status prawny.
Dobre warunki płacy. Możliwość awansu.
Kontakt telefoniczny: 267-342-0659

PILNIE POSZUKIWANI PRACOWNICY  
NA STANOWISKA:

••  SprzedawcySprzedawcy
••  KasjeraKasjera
••  Pracownika do pracy  Pracownika do pracy  

w kuchniw kuchni
• •  Pracownika  Pracownika  

do wykonywania  do wykonywania  
innych czynnosci w sklepieinnych czynnosci w sklepie

Zostan czlonkiem naszego zespoluZostan czlonkiem naszego zespolu
Tel: 718-412-3400 EXT.1529

email: HR@NetCostMarket.com
Mozna rowniez wypelnic ankiete  

w naszym sklepie.
Wymagane pozwolenie na prace w USA

KUPON REKLAMA OGŁOSZENIE FORM 
Wypełnij kupon i wyślij na nasz adres:  
PO Box 579, Warrington, PA 18976, 

prześlij faksem: 267-684-6338 
Opublikuj ogłoszenie w sekcji "Classified"

Twój tekst:   ___________________________________________________________
______________________________________________________________________
______________________________________________________________________

_______________________________________________________
___________________    Data _____________________________

__________ 1 tydzień    _________ 2 tygodnie    ___________ Miesiąc

Płatność: ________Czek _______Money Order_____ Karta Kredytowa 
Card #____________________________ data ważności_____________

Imię, nazwisko na karcie _______________________________________Adres: ____
_________________________________________________

Miasto_____________________________ Stan________ Kod_________
Tel. #________________________________________________________

 ZADZWOŃ: 267-971-5765
Podaj tekst reklamy i użyj karty debetowej / kredytowej.

 Wytnij FORMULARZ KLASYFIKACJI
Załącz do niego czek lub Pieniądze w gazetach firmowych i rynkowych  

i przesłać do redakcji:
PO Box 579, Warrington, PA 18976

OPUBLIKUJ REKLAMĘ W SEKCJI “OGŁOSZENIE”:OPUBLIKUJ REKLAMĘ W SEKCJI “OGŁOSZENIE”:


FIRMA TRANSPORTOWA POSZUKUJE 

KIEROWCOW Z CDL KLASA A.
Praca na StepDeck i Flatbed

Zarobki przewyzszaja srednie place
Regionalne i dalekie trasy.

Wymagany minimum 2 letni staz pracy.
Telefony kontaktowe:

(516) 410-7261, (609) 892-5004


POSZUKUJEMY PRACOWNIKA  
NA STANOWISKO: 

HVAC Refrigeration Technician oraz 
Pomocnika

Dobre warunki pracy i placy.
Po dodatkowe informacje prosze dzwonic: 

215-535-8100


CLERK BUSINESS ADMINISTRATOR 
PILNIE POSZUKIWANY NA STALY ETAT.
Wymagana znajomosc jezyka angielskiego oraz 

komputera.
Firma znajduje sie w Warminster PA

Dobre warunki pracy i placy. Swieta i dni wolne 
oplacane.

TEL: 215-962-1539


LET'S MOVE
PRZEPROWADZKI:  

DOMU, APPARTMENTU ALBO BIURA
DOWOLNE MIEJSCE W STANACH ZJEDNO-

CZONYCH AMERYKI.
POSIADAMY LICENCJE I UBEZPIECZENIE.

USUWAMY DOWOLNY GRUZ.
Edik:   215-824-7197       
           267-991-0244       
           267-836-2445


JUNKYARD W SOUTH JERSEY 
POSZUKUJE PRACOWNIKOW 

Z DOSWIADCZENIEM  DO 
ROZBIORKI SAMOCHODOW.

Mile widziane posiadanie wlasnych narzedzi.
Wynagrodzenie $1000 plus na tydzinen.

Wynagrodzenie pomocnika $750 plus na tydzinen.
Pomoc przy zakwaterowaniu.
TEL: 646-673-5889


TRAILER DRY VAN 

zatrudni kierowcow z CDL Class A
Praca na wschodnim wybrzezu , 4-5 dni w tygodniu
Doswiadczenie w zawodzie nie mniejsze niz 1 rok

Wynagrodzenie $1 za mile lub 30% Gross
Elastyczny wymiar czasu pracy

TELEFON: 267-297-9137


ZAKLAD FRYZJERSKI  
W HAVERTON PA  

natychmiast zatrudni fryzjera
na caly etat lub pol etatu

Prosze dzwonic: 610-789-2319


DIJAS FOODS DISTRIBUTION INC  
Poszukuje pracowników przy produkcji  

i pakowaniu towarów.
Praca na pełny etat. Wymagana minimalna znajomość 

jeżyka angielskiego i uregulowany status prawny.
Dobre warunki pracy i płacy. Możliwość awansu.
KONTAKT TELEFONICZNY: 267-342-0659


PRZYGOTOWANIE DO EGZAMINU 

NA PERMIT/LICENCJE CDL 
(KOMERCYJNE PRAWO JAZDY) w ciągu 

3-6 dni W JEŻYKU ROSYJSKIM. USTALANIE 
TERMINU EGZAMINU. PŁATNE SZKOLENIE.

PO zdaniu egzaminu ZAPEWNIENIE 100% 
miejsca PRACY CDL.  

Tel: 267-323-9437, 203-570-4915, 
347-224-3893

Przyjme do pracy 
doswiadczona kosmetyczke.

Perspektywa awansu
tel: 215-343-0350 Ex.6


ATH-MONT GEAR COMPANY
Poszukujemy pracownika na 

staniwisko FREZERA
- Stala praca
- oplacamy wakacje i swieta
- oferujemy ubezpieczenie  
   medyczne

Telefon: 215-355-5146
Fax: 215-355-3570







NIKSEN - 
TELEKOMUNIKACYJNA FIRMA 

pracujaca w 15 stanach USA poszukuje 
PRACOWNIKOW 

OBSLUGUJACYCH TOWER CLIMBING.  
DOSWIADCZENIE PRACY MILE WIDZIANE

BARDZO DOBRE WARUNKI PRACY I PLACY
FIRMA ZATRUDNI TAKZE PRACOWNICOW 

NA STANOWISKO: SUBCONTRACTOR,  
WYGODNE WARUNKI PRACY

TELEFON: 732-642-3300


POSZUKIWANI KIEROWCY  

DO PRZEWOZU PRODUKTOW 
NAFTOWYCH

Bonus na start $5,000
Lokalne zlecenia, codzienne powrory do domu

Srednie wynagrodzenie $450 na dzien
Wymagane posiadanie CDL,  

2-letnie doswiadczenie
HAZMAT konieczny

Po dodatkowe informacje prosze dzwonic: 
609-502-1789


FIRMA PRODUKUJĄCA  

ALUMINIOWE OKNA  
I SYSTEMY FASADOWE  

Poszukuje pracowników do montażu okien i drzwi.
Wymagany uregulowany status prawny.
Dobre warunki pracy i płacy. Możliwość otrzymania 

ubezpieczenia medycznego.
LOKALIZACJA - BENSALEM.

KONTAKT TELEFONICZNY: 215-300-3031


Wykonujemy prace o rożnym stopniu 
złożoności:

Prace wewnętrzne: malowanie,parkiet, laminat, 
płytki ceramiczne, schody. Remont łazienek 

i kuchni. Wykańczanie piwnic
Prace na zewnątrz: hardscaping, landscaping, 
klaby, kwietniki, mulch,ogrodzenia,deki, prace 

w cemencie i betonie
Telefon: 215-588-8466


KOMPLEKS KĄPIELOWY  

poszukuje pracowników na stanowisko: 
kucharza, kelnera i osoby do sprzątania.

Telefon: 215-942-4646

WYKONUJEMY WEWNETRZNE I 
ZEWNETRZNE PRACE BUDOWNICZO 

REMONTOWE W ROZNEJ SKALI 
ZLOZONOSCI.
✦ Prace hydrauliczne
    i elektryczne.
✦ Przebudowujemy kuchnie, 

lazienki i piwnice.
Uslugi wysokiej jakosci wykonane w ustalonym terminie

Posiadamy licencje i ubezpieczenie.

Telefon: 215-300-9356

✦ PRZEPROWADZKI MIESZKAN, 
BIUR I FIRM

✦ PRZEWOZ KLIENTOW NA 
LOTNISKO (Znizki dla osob 
starszych)

✦ ODSWIEZANIE KARPETOW I 
DYWANOW

Posiadamy referencje i 
ubezpieczenie mienia na czas 

przewozu 
Telefon: (215) 669-1386

FAVORITE HOME CARE  
POSZUKUJE DO PRACY HOME HEALTH AIDS.

DOWOLNY ROZKLAD  
GODZIN PRACY

WYMAGANA PODSTAWOWA 
ZNAJOMIOSC JEZYKA 
ANGIELSKIEGO I ROSYJSKIEGO

WYSOKIE WYNAGRODZENIE
PO DODATKOWE INFORMACJE PROSZE 

DZWONIC: 267-839-0011
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PROSIŁ DANIELA OBAJTKA O PRACĘ 
DLA ŻONY I OJCA. JEST NAZYWANY 
"DZIENNIKARZEM OD PODSŁUCHÓW"
Prawicowy dziennikarz Piotr Nisztor na nagraniu z 

gabinetu Daniela Obajtka prosi ówczesnego szefa Orlenu 
o pracę dla żony i ojca. Wcześniej pojawił się też na liście 
dziennikarzy, którzy za czasów PiS odwiedzali Orlen — był 
tam aż 72 razy. — Nie uznawał świętości, nawet przyjaciół 
potrafił gryźć w dłonie — mówił o nim przed laty ówczesny 
szef "Uważam Rze".

Daniel Obajtek miał założony podsłuch w swoim 
gabinecie, według źródeł Onetu był to element nieformalnej 
akcji CBA. Na jednym z nagrań pojawia się prawicowy 
dziennikarz Piotr Nisztor. Prosił szefa Orlenu o pracę dla 
żony i ojca. — My o nią zadbamy i się zaopiekujemy. Tak 
samo z ojcem — odpowiedział Obajtek.

Z kolei Nisztor podzielił się z nim ustaleniami w sprawie 
afery GetBack — powiedział o nagraniu, które świadczy 
o tym, że o aferze wiedzieli wcześniej politycy prawicy, w 
tym ojciec Mateusza Morawieckiego. Obajtek poprosił o 
udostępnienie mu nagrania, "by tych sk***ów w końcu na 
smycze pozawiązywać".

Nisztor skomentował, że słyszał o tym, że jego rozmowy 
z Obajtkiem mogły zostać nagrane, ale nie wie, czy 
nagrania są wiarygodne. Wcześniej pojawił się też na 
liście dziennikarzy, którzy za czasów PiS odwiedzali Orlen. 
Najczęściej był tam właśnie Nisztor, bo aż 72 razy.

"Dziennikarz od podsłuchów"
Piotr Nisztor jest absolwentem Instytutu Edukacji 

Medialnej i Dziennikarstwa Uniwersytetu Kardynała Stefana 
Wyszyńskiego w Warszawie. Pisał m.in. dla tygodników 
"Nowe Mazowsze" i "Niedziela". Był m.in. gospodarzem 
magazynu śledczego TVP "Na tropie".

Przez pięć lat pracował w "Rzeczpospolitej", na jej łamach 
w 2008 r. opublikował nagranie rozmowy prezydenta 
Sopotu Jacka Karnowskiego z biznesmenem, Karnowski 
był podejrzany o wzięcie łapówki. Ostatecznie śledztwo 
zostało umorzone — taśma będąca dowodem okazała 
się zmontowana.

Piotr Nisztor krótko był redaktorem naczelnym tygodnika 
z przedrukami z prasy "7 Dni Puls Tygodnia".

— W marcu 2013 r. dowiedziałem się, że Piotr został 
redaktorem naczelnym w wydawnictwie należącym do 
pewnego biznesmena, na którego Piotr Nisztor otrzymał 
ode mnie w lipcu 2012 r. kompromitujące materiały. Z tych 
materiałów wynikało, że ów biznesmen — korzystając z 
dobrych relacji z politykami PSL — zarabia na państwowych 
spółkach miliony złotych. Z tych materiałów Nisztor nie zrobił 
użytku dziennikarskiego, natomiast logika mówi, że zamienił 
je na dobrze płatną pracę — mówił wtedy ówczesny szef 
"Uważam Rze" i przyjaciel Romana Giertycha Jan Piński. 
Był też przyjacielem Nisztora: — To ja Nisztora stworzyłem 
– powiedział przed laty w rozmowie z "Polityką". — Nie 
uznawał świętości, nawet przyjaciół potrafił gryźć w dłonie 
— stwierdził.

Do 2014 r. Nisztor współpracował z "Wprost". To właśnie 
tam opublikował zapisy podsłuchanych rozmów z politykami 
w restauracji Sowa i Przyjaciele, co dało początek tzw. 
aferze podsłuchowej, która przyczyniła się do porażki 
wyborczej PO w 2015 r. Za publikację Nisztor dostał nagrodę 
Grand Press. Ze względu na częste ujawnianie nielegalnych 
nagrań, był nazywany "dziennikarzem od podsłuchów".

Od 2015 r. dziennikarz związany jest z "Gazetą Polską" 
i "Gazetą Polską Codziennie" — mediami Tomasza 
Sakiewicza, które były wspierane finansowo przez rząd PiS.

Członkowie rodziny w spółkach Skarbu Państwa
Żona Piotra Nisztora Aleksandra Dołhan po 2015 r. 

została członkinią rad nadzorczych spółek PZU Centrum 
Operacji, PKO BP Finat i należącego do Agencji Rozwoju 
Przemysłu Instytutu Wzornictwa Przemysłowego. Z 
kolei ojciec dziennikarza Zdzisław został członkiem 
rady nadzorczej należącej do PZU spółki Armatura 

Kraków i wiceprezesem zarządu w spółce ZEP Centrum 
Wykonawstwa Specjalistycznego.

Niedługo po rozmowie, której zapis opublikował Onet, 
żona Nisztora została zatrudniona w Orlenie. Jego ojciec 
został prokurentem w należącej do koncernu spółce Energa-
Operator.

POLKA ZATRZYMANA NA 
BIAŁORUSKIEJ GRANICY. "MOŻE MNIE 
NIE ZABIJĄ? MOŻE TYLKO ZGWAŁCĄ? 

JEST ICH TRZECH"
Po polskiej stronie granicy wszystko idzie w miarę gładko. 

Zabierają paszporty, sprawdzają bagaże, wbijają pieczątki. 
Wysyłam wiadomość do bliskich, że pewnie zaraz stracę 
łączność, bo za chwilę znajdę się na terytorium Białorusi. 
Sieć komórkowa nie może się zdecydować, łączy się raz 
z polskim, raz z białoruskim operatorem.

Fragment książki Mai Wolny "Pociąg do Imperium", 
Wydawnictwo Marginesy

Około dwudziestej drugiej wypuszczają nas wreszcie 
dalej. Przejeżdżamy przez graniczny Bug – wiadomo już, 
że do Pińska przyjedziemy ze znacznym opóźnieniem. A 
potem wszystko zaczyna się od nowa: wysiadka, bagaże 
ze sobą, autobus ma zostać zupełnie pusty. Wszyscy 
pasażerowie muszą się poddać szczegółowej kontroli. 
Od kilku miesięcy dla obywateli polskich zniesione zostały 
wizy wjazdowe na Białoruś i to mnie trochę pociesza. Być 
może pogranicznicy nie będą się mnie czepiać.

Wchodzimy do kiepsko oświetlonego baraku. Ustawiam 
się w kolejce do okienka. Nagle przypominam sobie o 
ortalionowym bezrękawniku, który został w autobusie, 
w schowku nad siedzeniem. Czy w kieszeni były jakieś 
pieniądze albo dokumenty? Chyba nie. Teraz nie mogę tam 
wrócić. Nie wiem, czy powinnam kogokolwiek informować 
o tym, że coś jednak w autobusie zostawiłam.

Postanawiam siedzieć cicho i czekać na swoją kolej. 
Po dwudziestu minutach podaję paszport białoruskiej 
mundurowej. To młoda, dwudziestokilkuletnia dziewczyna, 
o posępnym wyrazie twarzy. Długo wpatruje się w 
dokument. Sprawdza coś w komputerze. Każe mi się 
przysunąć do szybki i spojrzeć w oko kamery.

W końcu pyta, dokąd dokładnie się wybieram. Podaję 
nazwy dwóch miast: Pińsk oraz Mińsk, pokazuję 
potwierdzenia rezerwacji hoteli. Kobieta pyta o cel wyjazdu 
i wlepia we mnie lodowaty wzrok.

– Szukam śladów rodzinnych. Moi dziadkowie przed 
wojną mieszkali w Pińsku. Kiedy sięgam po tekturową 
teczkę, w której mam zdjęcia i dokumenty bliskich, czuję 
nieprzyjemny ścisk w żołądku.

– A po co do Mińska? – Mundurowa odchyla się na 
krześle i patrzy na mnie świdrującym wzrokiem. Wiem, 
że mi nie wierzy, zawartość mojej teczki nie zrobiła na 
niej żadnego wrażenia.

– W Mińsku odwiedzam znajomych, no i turystycznie... –
Chcę wymienić nazwy wszystkich muzeów, które 

faktycznie miałam zamiar w białoruskiej stolicy odwiedzić, 
ale kobieta daje mi znak ręką, że nie chce mnie słuchać. 
Już wiem, że coś jest nie tak. Podpowiada mi to moje ciało. 
Czuję mrowienie w nogach, a potem krople chłodnego 
potu na plecach. Kobieta wychodzi z dyżurki z moim 
paszportem i znika za ukrytymi w ciemnościach drzwiami. 
Pasażerowie za mną zaczynają coś szeptać. Nagle z 
ciemności wyłania się wysoki pogranicznik.

Ma zastąpić kobietę, która wyszła z moim paszportem. 
Facet daje znak, żebym się odsunęła i zaczyna obsługiwać 
ludzi stojących za mną. Myślę, że może powinnam do 
kogoś zadzwonić, wysłać wiadomość, że coś jest nie 
tak, ale mój wzrok spoczywa na dużym znaku zakazu 
fotografowania i zaczynam obsesyjnie myśleć o tym, co 
by się stało, gdyby pod takim pretekstem odebrano mi 
telefon. Obawa być może na wyrost, ale postanawiam 
nie ryzykować. Ściskam telefon w kieszeni. Moja spocona 

dłoń dotyka chłodnej szybki aparatu. Nikt mnie jeszcze nie 
więzi, a jednak jestem już więźniem. Nie mogę się ruszyć. 
Ze strachu nie jestem w stanie nawet nigdzie zadzwonić. 
Zerkam na nowy zegarek. Jest 22.50.

Pół godziny później wraca mundurowa, która zabrała 
mój paszport. Zaczyna coś szeptać koledze do ucha. 
Zdobywam się na odwagę i najgrzeczniej jak potrafię, 
pytam, co się stało.

– Proszę cierpliwie czekać – odpowiada oschle młoda 
funcjonariuszka.

Nie mam pojęcia, gdzie jest mój paszport, ale o to już 
nie dopytuję. W tym czasie wszyscy pasażerowie do 
Pińska zostali już odprawieni. Siedzą w poczekalni, choć 
powinni wracać do autobusu. Większość z nich zdaje 
sobie sprawę, że utknęli tam przeze mnie. W końcu ktoś 
daje im znak, że mogą opuścić barak. Ja mam pójść w 
przeciwnym kierunku, do malutkiej, przypominającej budkę 
telefoniczną izolatki. I dalej cierpliwie czekać.

Korzystam z okazji, że przez chwilę jestem sama, 
i wysyłam kilka wiadomości do przyjaciół. Opisuję sytuację. 
Próbuję też zadzwonić do domu, ale połączenie się rwie. 
Strefa przygraniczna, brak zasięgu. Słyszę kroki na 
korytarzu. Chowam telefon do kieszeni. Widzę jeszcze 
wyższego mundurowego i kobietę, która mnie zatrzymała. 
Stają przede mną. Facet trzyma w ręku jakiś dokument.

– Informuję, że otrzymaliście zakaz wjazdu na teren 
Białorusi. Zakaz obowiązuje przez dwadzieścia lat.

Mężczyzna wkłada mi do ręki dokument. Jedną 
zadrukowaną stronę A4.

– Słucham?
Jestem pewna, że się przesłyszałam. W dole brzucha 

pojawia się nieprzyjemny ucisk. Pogranicznik beznamiętnie 
powtarza swoje słowa. Próbuję się wczytać w dokument, 
ale w bladym świetle litery skaczą mi przed oczami.

– Przecież ja jeszcze nigdy w życiu nawet na Białorusi 
nie byłam. To jakaś pomyłka – mój głos brzmi nieswojo.

Nagle pojawia się myśl, że jestem bardzo zmęczona i że 
chciałabym wreszcie usiąść, bo stoję już od ponad godziny.

Chciałabym przetrzeć oczy i z ulgą uznać, że ta sytuacja 
to jeden z niepokojących snów, które mnie ostatnio tak 
często nawiedzają.

– O pomyłce nie ma mowy. – Kategoryczny głos 
pogranicznika otrzeźwia niczym policzek. – Zakaz wydały 
służby Federacji Rosyjskiej. W Rosji byliście prawda? 
I to nie raz?

Kiwam głową. Zerkam jeszcze raz na dokument. Przed 
oczami wiruje mi grudniowe zaproszenie do Russia Today, 
przystojniak w samolocie do Tallina, przedruk mojego 
artykułu po rosyjsku i hejt, który się później na mnie wylał. 
Do tej pory udawało mi się jakoś ukrywać przed Imperium. 
Wskakiwałam do odjeżdżających w odludne tereny 
pociągów, zmieniałam hotele. Od początku było jednak 
wiadomo, że z takim przeciwnikiem nie mam żadnych 
szans. Próbuję się wczytać w tekst, który mam przed sobą. 
Trochę trzęsie mi się ręka. Może ze zmęczenia, a może z 
nerwów. Decyzja jest firmowana przez tajemniczy organ 
zwany KI. Tak po prostu, jako skrót. Bez jakiegokolwiek 
wyjaśnienia. Do tego tylko skąpy dopisek, a właściwie 
paragraf rosyjskiego prawa.

– O co chodzi? Za co ten zakaz? – chrypię, bo ze 
strachu zupełnie zaschło mi w gardle.

– My nie wiemy. Nie mamy dostępu do poufnych 
informacji Federacji Rosyjskiej.

Pogranicznik jest stanowczy, ale przez chwilę wydaje mi 
się, że wyczuwam w jego głosie coś na kształt bezradnego 
współczucia. Bo w końcu on, białoruski mundurowy, jest 
tylko pionkiem w grze cara i jego tajemnych służb.

– To co mam zrobić? – Rozpaczliwie próbuję uczepić 
się tej ludzkiej nuty, którą – jak mi się wydaje – w jego 
głosie usłyszałam.

– Proszę zwrócić się na piśmie z prośbą o wyjaśnienie 
do organu, który wydał decyzję.
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ECHA NAGŁEJ DECYZJI 
SIKORSKIEGO. "POSTANOWIŁ  
TO ZROBIĆ JEDNYM RUCHEM"

Szef MSZ Radosław Sikorski chce odwołać ponad 
50 ambasadorów. - To próba uporządkowania sytuacji. 
Minister chciał załatwić to w formule pakietowej, żeby nie 
tworzyć problemu nieustannych negocjacji z Kancelarią 
Prezydenta. Paradoksalnie sam PiS zanegocjował się na 
śmierć - komentuje w rozmowie z Wirtualną Polską Jerzy 
Marek Nowakowski, były ambasador RP w Armenii i Łotwie.

MSZ przekazało w środę, że Radosław Sikorski 
podjął decyzję o zakończeniu misji przez ponad 50 
ambasadorów oraz o wycofaniu kilkunastu kandydatur 
zgłoszonych do akceptacji przez poprzednie kierownictwo 
resortu.

Zgodnie z ustawą o służbie zagranicznej, ambasadora 
mianuje i odwołuje prezydent na wniosek ministra 
właściwego do spraw zagranicznych, zaakceptowany 
przez prezesa Rady Ministrów.

Przedstawiciele Kancelarii Prezydenta krytykują jednak 
decyzję szefa resortu. Sugerują, że głowa państwa 
nie podpisze wniosku ministra spraw zagranicznych. 
- Prezydent Andrzej Duda nie zgadza się na hurtowe 
odwoływanie ambasadorów, bez konkretnych przesłanek 
i podawania przyczyn - oświadczył Marcin Mastalerek, 
szef gabinetu prezydenta.

W rozmowie z Wirtualną Polskę decyzję Radosława 
Sikorskiego ocenia były ambasador RP w Armenii 
i Łotwie. Zdaniem Jerzego Marka Nowakowskiego, jest 
ona logiczna z dwóch powodów.

"Powoływani byli ambasadorowie bardzo polityczni"
- Po pierwsze w zmienionej, bardzo złej ustawie o 

służbie zagranicznej zapisano, że ambasadorowie 
są przedstawicielami rządu. Można powiedzieć, że 
procedura stosowana w ostatnich latach była procedurą, 
która preferowała osoby niekoniecznie najbardziej 
kompetentne na te stanowiska - zaznacza Nowakowski.

- Po drugie, przy tym poziomie polaryzacji politycznej 
w Polsce, powoływani byli ambasadorowie bardzo 
polityczni, którzy nie dają ani gwarancji, ani fachowości, 
ani sprawności działania - dodaje.

Prezes Stowarzyszenia Euro-Atlantyckiego uważa, że 
"MSZ chciało załatwić sprawę w sposób koncyliacyjny 
i jednocześnie pakietowy, żeby nie wchodzić w ciągły 
proces negocjacji".

- Minister próbował to załatwić najprawdopodobniej 
w formule pakietowej, żeby nie tworzyć problemu 
nieustannych negocjacji z Kancelarią Prezydenta. 
Paradoksalnie sam PiS zanegocjował się na śmierć - 
uważa Nowakowski.

Jeden ruch Sikorskiego
Były ambasador RP wskazuje, że "jest wielu 

ambasadorów nie zmienianych od sześciu czy siedmiu 
lat".

- Rotacja jak najbardziej powinna nastąpić. Nie 
nastąpiła (za czasów PiS - przyp. red.), ponieważ 
pomiędzy szefem MSZ, premierem i prezydentem toczyły 
się przepychanki, kogo wysłać. Było to ściśle związane z 
tym, że wysyłano osoby związane z określonym kluczem 
politycznym. Tak w żadnym kraju nie powinna wyglądać 
dyplomacja - ocenia Nowakowski.

Zdaniem dyplomaty, "nazbierało się całe mnóstwo 
rzeczy, które należy uporządkować". - Mam wrażenie, 
że minister Sikorski postanowił to zrobić jednym ruchem 
- oznajmił.

Kontra prezydenta
Nowakowski podkreśla też, że "rolą urzędu prezydenta 

nie jest przecież kreowanie polityki zagranicznej". - 
Prezydent ma władzę podpisu, ale tylko podpisu pod 
kandydatem, który jest zaproponowany przez ministra 
spraw zagranicznych i premiera. (...) Jeśli miałaby 
to być długa procedura negocjacyjna, to byłoby tak, 

jak za rządów PiS, kiedy zwlekano z powoływaniem 
ambasadorów - stwierdza.

Dyplomata wyjaśnia, że jeśli prezydent nie zaakceptuje 
decyzji szefa MSZ, "jest kilka możliwych ścieżek 
działania". - Najprostsza jest taka, że minister podejmuje 
decyzję o zakończeniu misji ambasadora. Ambasador 
wraca do kraju, zostaje mu tytuł i złotówkowa część 
wynagrodzenia do chwili gdy prezydent go odwoła (...) 
- wskazuje.

- Rząd zdecyduje się wówczas prawdopodobnie na 
wysłanie do danego kraju osoby, która będzie pełniła 
faktyczną funkcję ambasadora w randze chargé 
d'affaires. (...) Rząd kraju przyjmującego doskonale wie 
wówczas, że to ambasador, który w wyniku wewnętrznych 
polskich konfliktów politycznych nie złożył listów 
uwierzytelniających - dodaje Nowakowski.

Nowakowski zaznacza, że "nie sądzi, by w gronie 
naszych sojuszników, czy krajów, z którymi utrzymujemy 
intensywne relacje, to był jakiś problem".- Wszyscy zdają 
sobie sprawę, że w Polsce jest spór polityczny między 
obozem, którzy przegrał i wygrał wybory - mówi.

Jednocześnie zastrzega, że problem natury techniczno 
- protokolarnej może pojawić się w krajach południa, 
ponieważ "pozycja chargé d'affaires jest niższa niż 
ambasadora".

- Ale chargé d'affaires jest także kierownikiem placówki 
ze wszystkimi uprawnieniami, które posiada ambasador 
- zaznacza.

- W rzeczywistości ambasador może działać skutecznie 
wtedy, kiedy ma dobry kontakt z aktualnym rządem, 
więc jeśli ktoś jest utrzymywany na placówce, a nie jest 
akceptowany przez wysyłający go rząd, to nic nie może 
załatwić. Kraj gospodarza również doskonale o tym wie, 
więc faktyczna pozycja takiego dyplomaty jest żadna. 
Pamiętajmy, iż Ambasador świeci światłem odbitym 
swojego kraju - podsumowuje były ambasador RP.

ZASKAKUJĄCE CIĘCIE PROGNOZ DLA 
POLSKI. WSZYSTKO PRZEZ SYTUACJĘ 

W NIEMCZECH
Agencja ratingowa Fitch obniżyła prognozę dynamiki 

PKB Polski w 2024 r. do 2,2 proc. z 2,5 proc., a na 
2025 r. podtrzymała 3,2 proc. - wynika z najnowszego 
raportu agencji cytowanego przez Polską Agencję 
Prasową. "Słaby wzrost w Niemczech będzie ciążył 
polskiej gospodarce" - napisano w raporcie. Na kluczową 
dla polskiego wzrostu gospodarczego rolę odbicia w 
Europie, w tym przede wszystkim u naszych zachodnich 
sąsiadów, wskazują też w rozmowie z naszym serwisem 
ekonomiści. 

"Oczekujemy poprawy konsumpcji prywatnej w roku 
bieżącym i przyszłym, którą wspierać będą podwyżka 
płacy minimalnej, transfery socjalne, mocny wzrost płac 
i spadająca inflacja" - napisali analitycy Fitch. "Polityka 
fiskalna pozostanie relatywnie rozluźniona w 2024 r., przy 
czym słaby wzrost w Niemczech będzie ciążył polskiej 
gospodarce."

I właśnie druga część ostatniego zdania jest kluczowa. 
O ile nie ma raczej wątpliwości co do tego, że Polacy 
zaczną wydawać więcej dzięki wzrostowi minimalnego 
wynagrodzenia, nowym świadczeniom (takim jak 
"babciowe") i podwyżkom płac, a odblokowanie środków 
z KPO w pewnym stopniu może wesprzeć inwestycje, 
to właśnie kondycja gospodarki naszego największego 
partnera handlowego, czyli Niemiec, kładzie się cieniem 
chociażby na perspektywach polskiego eksportu.

Według najnowszych danych GUS, udział Niemiec 
w polskim eksporcie po styczniu wyniósł 27,3 proc. Dla 
porównania, druga w tym zestawieniu Francja odpowiada 
za 6,4 proc. polskiego eksportu, a trzecie w rankingu 
Czechy - za 6,2 proc. Rola Niemiec w kształtowaniu 

się trendów gospodarczych w Polsce jest więc nie do 
przecenienia.

- Gdyby niemiecka gospodarka zaczęła powoli ruszać do 
przodu, to - zakładając mocne przyspieszenie konsumpcji 
gospodarstw domowych w Polsce - zaistnieje szansa 
na to, aby tempo wzrostu gospodarczego tym roku 
przewyższyło 3,5 proc. - mówiła w rozmowie z naszym 
serwisem główna ekonomistka Banku Pocztowego 
Monika Kurtek, komentując ścieżkę PKB w najnowszej 
projekcji Narodowego Banku Polskiego. Przypomnijmy, 
NBP założył, iż polska gospodarka będzie rosła o 3,5 
proc. właśnie w 2024 r. (w scenariuszu przedłużenia 
działań osłonowych dla konsumentów). Prognoza Fitch 
wskazywała na widocznie wolniejsze tempo wzrostu 
jeszcze przed jej rewizją, a teraz dodatkowo została 
"ścięta" o 0,3 pkt procentowego.

Gospodarcze problemy Niemiec
Póki co dane za 2023 r. pokazały, że Niemcy są w 

recesji. PKB naszego zachodniego sąsiada spadło o 0,3 
proc. rdr - była to pierwsza ujemna dynamika zanotowana 
od 2020 roku. Jeszcze w 2022 r. ta wciąż największa 
gospodarka Europy rosła w tempie 1,8 proc.

Niemiecka gospodarka cierpi na skutek wyhamowania 
konsumpcji prywatnej - Niemcy zaciskają pasa w obliczu 
wysokiej jak na ten kraj dynamiki wzrostu cen - wstępne 
dane wskazują na średnioroczną stopę inflacji w 2023 r. na 
poziomie 5,9 proc., co jest drugim najwyższym wynikiem 
od czasu zjednoczenia Niemiec, po średniorocznym CPI 
6,9 proc. odnotowanym w 2022 r.   W kraju spowolniły 
inwestycje.

Spadł też eksport (w całym 2024 r. o 1,4 proc. w ujęciu 
rocznym), a Niemcy mają wysoki udział tego ostatniego w 
PKB, odczuły więc boleśnie skutki globalnych negatywnych 
trendów w eksporcie. Na szczęście dane z początku br. nie 
wyglądają tak źle - jak podał federalny urząd statystyczny 
Destatis, w styczniu niemiecki eksport wzrósł o 6,3 proc. 
w ujęciu miesiąc do miesiąca, czyli w zestawieniu z 
grudniem'23 (przebijając prognozy ekonomistów) i o 
0,3 proc. w ujęciu rok do roku, czyli w porównaniu ze 
styczniem'23.

A co ze strefą euro? W IV kw. 2023 r. PKB krajów 
połączonych unią walutową wzrosło zaledwie o 0,1 
proc. rok do roku i nie zmieniło się w ujęciu kwartał do 
kwartału. Zaledwie wczoraj poznaliśmy z kolei dane o 
produkcji przemysłowej w strefie euro - jak podał Eurostat, 
wyrównana sezonowo produkcja przemysłowa spadła 
o 3,2 proc. mdm w styczniu 2024 r. i o 6,7 proc. rdr. (w 
całej Unii Europejskiej produkcja spadła o 2,1 proc. mdm 
i o 5,7 proc. rdr).

Polski eksport mocno zależny od kondycji zachodnich 
sąsiadów

Słaba kondycja gospodarcza zachodnich państw 
nie może pozostać bez wpływu na eksport polskich 
przedsiębiorstw, co zresztą NBP uwzględnił w swojej 
projekcji.

- NBP w marcowej projekcji mocno, bo o kilka kwartałów 
do przodu, przesunął moment, w którym Europa wróci 
do solidnego tempa wzrostu gospodarczego - mówi w 
rozmowie z Interią Biznes Grzegorz Ogonek, ekonomista 
Santander BP. - Ma to również wpływ na rewizję w dół (w 
porównaniu z listopadową projekcją) wkładu eksportu do 
PKB w 2024 r. przy jednoczesnej rewizji w dół wkładu ze 
strony eksportu do wzrostu w latach 2025-2026. Można w 
uproszczeniu powiedzieć, że firmy odłożą to, co miało być 
wyeksportowane, w postaci zapasów; i taka rewizja w górę 
wzrostu zapasów również została zresztą uwzględniona 
w tabelach prognostycznych.

Na korzyść polskich eksporterów może natomiast 
oddziaływać fakt, że polskie produkty na niemieckim rynku 
"prezentują się" stosunkowo tanio w porównaniu z towarami 
z innych krajów. Analitycy z Fitch nie wydają się jednak 
uważać, aby był to przysłowiowy "języczek u wagi".
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DLACZEGO ZMNIEJSZA SIĘ LICZBA 
URODZEŃ W POLSCE? EKSPERT: 
DLA POKOLENIA Z DZIECI NIE SĄ 

WYZNACZNIKIEM SUKCESU
Na naszych oczach dochodzą do dorosłości tzw. Zetki. 

Pokolenie, dla którego posiadanie życiowego partnera, 
dziecka, nie jest już wyznacznikiem dorosłości, sukcesu 
życiowego – powiedział w rozmowie z PAP prof. Piotr 
Szukalski z Uniwersytetu Łódzkiego, tłumacząc zmniej-
szającą się liczbę urodzeń.

Podczas środowej konferencji prezesa Głównego 
Urzędu Statystycznego ogłoszone zostały szacunkowe 
dane dotyczące sytuacji demograficznej Polski. Według 
szacunkowych wyliczeń, w 2023 r. zarejestrowano 272 
tys. urodzeń żywych, czyli około 33 tys. mniej niż w roku 
ubiegłym. Jak podkreślono podczas konferencji, jest to 
najniższa liczba urodzeń odnotowana w całym okresie 
powojennym.

Prof. Piotr Szukalski z Uniwersytetu Łódzkiego pytany o 
przyczyny takiego spadku podkreślił, że musimy zdawać 
sobie sprawę, że "długofalowo jesteśmy skazani na zmniej-
szanie się liczby urodzeń z uwagi na to, że zmniejsza się 
liczba kobiet w wieku rozrodczym". Szczególne znaczenie 
ma spadek liczby kobiet w wieku 25-35 lat. Naukowiec 
zwrócił uwagę, że po 1983 roku mieliśmy do czynienia z 
dwudziestoma latami znaczącego spadku liczby urodzeń, 
w związku z czym odczuwalne są tego konsekwencje.

Ocenił, że zmniejszająca się liczba matek wyjaśniałaby 
spadek liczby urodzeń o 2, 3 do 4 procent, jednak obecnie 
mówimy o 10-procentowym spadku.

Zmiany, które są widoczne również w innych częściach 
świata

Profesor wskazał na wielość przyczyn, które mogłyby 
mieć związek z takim spadkiem. Jednym z nich mógłby 
być wciąż wpływ nadzwyczajnych, niekorzystnych czyn-
ników, takich jak pandemia Covid-19 czy wojna i obawy 
przed przyszłością.

Jak podał, możemy też mieć do czynienia z głębszymi 
zmianami, widocznymi również w innych częściach świata, 
gdzie w ostatnich dwóch, trzech latach odnotowuje się 
rekordowo niskie poziomy dzietności. Zauważył, że na 
razie GUS nie podał współczynnika dzietności w 2023 r., 
jednak, jak zaznaczył, według jego wstępnych wyliczeń, 
może ona być na poziomie 1,17 czy 1,18. "Do tej pory 
minimum to było 1,22, w zeszłym roku to było 1,26" – dodał.

Wskazał, że dopóki nie mamy szczegółowych danych, 
trudno powiedzieć, na ile to może mieć związek z tenden-
cjami występującymi w danym okresie - np. przekładaniem 
w czasie decyzji o posiadaniu dzieci. Może być tak, że 
część kobiet decyduje się na urodzenie dziecka, jednak 
nie w wieku 25 lat, ale mając 30 lat. "W tym okresie przej-
ściowym wydaje się nam, że nie ma urodzeń. Tymczasem 
one będą, ale na późniejszym etapie życia" - wyjaśnił.

Pokolenie Z dochodzi do dorosłości
"Może być również tak, że na naszych oczach dochodzą 

do dorosłości, tej takiej dwudziestokilkuletniej, trzydzie-
stoletniej, tak zwane +Zetki+. Pokolenie, które zupełnie 
inaczej widzi przede wszystkim emblematy sukcesu. 
Pokolenie, dla którego być może posiadanie życiowego 
partnera, posiadanie dziecka, nie jest już wyznacznikiem 
dorosłości, sukcesu życiowego, jakiegoś osiągnięcia 
wskazującego na stabilizację w życiu" – powiedział prof. 
Szukalski.

Profesor pytany o działania władzy w zakresie zwiększe-
nia liczby urodzeń podkreślił, że "władza może próbować 
zachęcać, stwarzać warunki, w których ludzie będą łatwiej 
podejmować różne decyzje". "Z oczywistych względów 
tego nam bardzo potrzeba, ponieważ utrzymywanie się 
współczynnika dzietności na poziomie 1,2 czy poniżej tak 
naprawdę oznacza, że pokolenie dzieci jest o jakieś 40 
proc. mniejsze niż pokolenie rodziców" - dodał.

Niska liczba zawartych małżeństw

GUS przedstawił także dane dotyczące zawierania 
małżeństw. Szacuje się, że w 2023 r. zawarto ok. 146 
tys. związków małżeńskich, tj. o 10 tys. mniej niż rok 
wcześniej. Prof. Szukalski pytany, czy spadek ten może 
mieć wpływ na spadek urodzeń, odpowiedział, że "po 
części tak", jednak "musimy zdawać sobie sprawę, że 
od kilku już lat trochę więcej, niż jedna czwarta dzieci, 
rodzi się jako tzw. dzieci pozamałżeńskie. "Z czego, jak 
się okazuje, zdecydowana większość, dziewięćdziesiąt 
kilka procent, to są tak naprawdę dzieci pochodzące ze 
związków niesformalizowanych" – podkreślił.

"Ta niska liczba zawartych małżeństw odzwierciedla to, o 
czym wcześniej mówiłem – relatywnie niewielką liczbę, czy 
zmniejszającą się liczbę ludzi koło 30 r.ż." – wyjaśnił. Zazna-
czył, że drugą kwestią jest to, że ci, którzy żyją w związkach, 
mają coraz mniej powodów, żeby formalizować te relacje.

"W jakimś stopniu przyczyną jest po prostu również 
niechęć czy niemożność zbudowania stabilnego związku 
przez pewną cześć osób. Myślę, że ten ostatni problem 
jest problemem o narastającym znaczeniu" – wskazał.

NUCLEAR SHARING. CZY POLSKA 
POWINNA DOŁĄCZYĆ DO PROGRAMU 

NATO DZIELENIA SIĘ BRONIĄ JĄDROWĄ?
Wejście Polski do NATO-wskiego programu dzielenia 

się bronią jądrową, tzw. nuclear sharing, powinno być 
wspólnym celem rządu i opozycji, bo znacząco zwiększy 
nasz potencjał odstraszania – mówi PAP politolog, ekspert 
d.s. bezpieczeństwa prof. Piotr Grochmalski.

W ramach Sojuszu Północnoatlantyckiego Stany Zjed-
noczone udostępniają niektórym sojusznikom pewną 
liczbę bomb z głowicami jądrowymi. W języku angielskim 
nosi to nazwę "nuclear sharing". Broń pozostaje pod 
nadzorem i kontrolą USA, może jednak być za ich zgo-
dą przenoszona przez samoloty państw, w których jest 
przechowywana. Chodzi o Niemcy, Włochy, Turcję, Belgię 
i Holandię. Bomby, noszące oznaczenie B-61, zawierają 
niewielki, taktyczny ładunek jądrowy.

PAP: Analitycy twierdzą, że wojna Zachodu z Rosją jest 
kwestią najbliższych lat. Jak pan ocenia dziś sytuację, 
jeśli chodzi o bezpieczeństwo Polski? Co, pana zdaniem, 
możemy zrobić, żeby je zwiększyć?

Prof. Piotr Grochmalski: Można by powiedzieć, że hi-
storycznie czas się cofnął, jeśli chodzi o determinację 
i sposób, w jaki Rosja prowadzi konflikt. Nie bez znacze-
nia jest także fakt, że Rosja rozlokowała na obszarze 
Białorusi taktyczną broń atomową, budując w ten sposób 
postsowiecki "nuclear sharing". W tej sytuacji także my 
powinniśmy tworzyć gradację środków odstraszania, gdyż 
jestem zdania, że samo nasze uczestniczenie w formacie 
NATO-owskim i umowa wzajemna amerykańsko-polska 
– choć są to oczywiście bardzo mocne, istotne elementy 
odstraszania – nie wystarczą. Mają one bowiem swoje 
słabe punkty, np. decyzyjność polityczna NATO jest taka, 
jaka wynika z jego struktury, w której są 32 państwa (do 
niedawna 30), mające swoje odrębne, skomplikowane 
cele polityczne. Było to widoczne chociażby w procesie 
przyjmowania do NATO Szwecji i Finlandii. Polska musi 
móc budować skuteczne zdolności do odstraszania.

To jest poza wszelką dyskusją, że gdyby Ukraina pod 
presją m.in. Stanów Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii 
i Rosji nie zrzekła się i nie przekazała FR potężnego ar-
senału atomowego, jaki posiadała – a czynił on z Ukrainy 
trzecią potęgę jądrową na świecie – nie byłoby tej wojny 
ani teraz, ani w 2014 r. Te zachodnie naciski na Ukrainę, 
żeby przekazała Rosji swoją broń atomową, były kardy-
nalnym strategicznym błędem, co ówczesny prezydent 
USA Bill Clinton, otwarcie ostatnio przyznał. Jak widać, 
nie sprawdziło się Memorandum Budapeszteńskie, w 
którym te kraje, a także Rosja, gwarantowały, w zamian 
za przekazanie broni jądrowej, integralność terytorialną 
i bezpieczeństwo Ukrainy.

To pokazuje, w takiej twardej logice bezpieczeństwa, 
że na pierwszym miejscu powinniśmy stawiać na wejście 
Polski do "nuclear sharing". To jest ta czerwona linia, której 
przejście spowodowałoby, że Polska uzyskałaby jakościo-
wo większy potencjał odstraszania. Jestem przekonany, że 
powinien to być wspólny cel partii rządzących i opozycji, 
które powinny wywierać presję na USA i sojusznicze pań-
stwa, żeby to osiągnąć. Zresztą, także z punktu widzenia 
NATO i Stanów Zjednoczonych przesunięcie przez Putina 
taktycznej broni atomowej na terytorium Białorusi powinno 
wywołać symetryczną odpowiedź Sojuszu. Musi nastąpić 
odpowiedź na to działanie Kremla. Dołączając do takich 
krajów jak Niemcy, Włochy, Turcja, Belgia i Holandia, 
zwiększylibyśmy europejskie bezpieczeństwo na flance 
wschodniej.

PAP: Powiedział pan, że czas się historycznie cofnął, 
mógłby pan rozwinąć ten wątek?

P.G.: Sytuacja na świecie w wielu wymiarach przypomi-
na okres zimnej wojny, kiedy to linia starcia przebiegała 
pomiędzy RFN a Niemcami Zachodnimi (zresztą Rosja 
otwarcie używa na określenie obecnego konfliktu po-
jęcia Zimnej Wojny 2.0). Wtedy państwa NATO broniły 
się przed zagrożeniem uderzenia sowieckich zagonów 
pancernych za pomocą tzw. Pasa Trettnera, czyli linii 
min z mikroładunkami jądrowymi rozmieszczonych na 
głębokość do stu kilometrów wzdłuż granicy RFN od 
Bałtyku po Austrię.

Nie ulega wątpliwości, że w Polsce także są takie 
kluczowe - z punktu widzenia ewentualnego zagrożenia 
NATO - odcinki, jakim jest chociażby Brama Brzeska czy 
też Przesmyk Suwalski leżący między granicą Królewca 
a Białorusi. Ten drugi jest porównywalny, z uwagi na 
swe strategiczne znaczenie, do przesmyku Fulda (duży 
nizinny obszar pośród gór kraju związkowego Hesja w 
Niemczech, który doskonale nadawał się do manewrów 
dużych związków pancernych będących trzonem ra-
dzieckiej doktryny wojskowej w potencjalnym konflikcie 
zbrojnym. Przewidywano, że właśnie tym korytarzem 
Rosjanie przeprowadzą uderzenie na państwa NATO).

Przesmyk Suwalski to droga życia dla Litwy, Łotwy 
i Estonii, którą docierałoby wsparcie Sojuszu. Wprawdzie 
sytuacja nieco się poprawiła dzięki wejściu do NATO Fin-
landii i Szwecji, co sprawiło, że Morze Bałtyckie niemal 
stało się wewnętrznym akwenem NATO-wskim, ale nadal 
ten korytarz stanowiłby główną arterię wsparcia dla tych 
państw. Ale kluczem było, jest i pozostaje uzyskanie zgo-
dy na zbudowanie w Polsce infrastruktury pozwalającej 
na przemieszczenie do naszego kraju taktycznej broni 
atomowej.

PAP: Jak sądzę, to wszystko razem potrzebowałoby 
czasu

P.G.: Za chwilę będziemy mieli F-35, czyli maszyny 
zdolne do przenoszenia zmodernizowanych nuklearnych 
ładunków taktycznych. To jest kwestia woli politycznej 
i wymaga potężnej odpowiedzialności ze strony władz 
państwa. Kiedyś to Niemcy Zachodnie były tą wschodnią 
flanką NATO, kluczową granicą dla bezpieczeństwa całej 
Europy, dziś ta rola przypada Polsce. Z tego powodu 
poza dyskusją powinien być także projekt CPK, będący 
jednym z elementów infrastruktury bezpieczeństwa, tak 
samo cały szereg inwestycji, które mają przyspieszyć roz-
wój potencjału odstraszania. To samo dotyczy dalszego 
strategicznego zbliżenia ze Stanami Zjednoczonymi, co 
można realizować chociażby poprzez wielkie inwesty-
cje amerykańskie w Polsce, dzięki czemu Amerykanie 
będą czuli się bardziej zobowiązani do wspierania nas 
ze względu na swoje strategiczne interesy biznesowe. 
Niestety, także z tym ostatnim jest bardzo różnie, że 
wspomnę tylko wyhamowywanie przez ekipę Tuska 
ogromnego projektu budowy fabryki Intela w naszym 
kraju, gdy w tym samym czasie Niemcy wydały ponad 
10 mld euro, żeby zachęcić tę firmę do budowy fabryk 
na swoim terytorium.
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IZERA A MODYFIKACJA KPO. WIADOMO, 
CO DALEJ Z POLSKIM ELEKTRYKIEM

Rewizja Krajowego Planu Odbudowy, której szczegóły 
podała w piątek 15 marca minister funduszy i polityki 
regionalnej Katarzyna Pełczyńska-Nałęcz, była wyczeki-
wana także ze względu na wskazanie, jakie będą dalsze 
losy Izery, czyli pierwszego polskiego samochodu elek-
trycznego, wciąż pozostającego w sferze przygotowań 
i projektów. Czy rząd skreślił to przedsięwzięcie? Wicemi-
nister funduszy i polityki regionalnej Jan Szyszko wyjaśnił 
w rozmowie z PAP, że zmieni się formuła finansowania 
projektu rodzimego elektryka. Nasza redakcja poprosiła 
o komentarz w tej sprawie spółkę Mirbud, która podpisała 
niedawno list intencyjny ws. budowy fabryki Izery.

Jak powiedział wiceminister Szyszko, w ramach propo-
nowanej rewizji KPO projekt polskiego samochodu elek-
trycznego ma zostać przeniesiony do części pożyczkowej 
programu, więc 4,7 mld zł grantu ma trafić na inne cele.

- Na pewno będziemy chcieli, aby do części pożyczkowej 
trafił projekt produkcji pojazdów nisko- i zeroemisyjnych, 
czyli stworzenia mocy produkcyjnych do budowy takich 
pojazdów, który to projekt w sferze publicznej nazywany 
jest inwestycją Izera, choć o Izerze nigdy w KPO nie było 
ani słowa - powiedział wiceminister.

Izera po modyfikacji KPO. Zmiana formuły finansowania
W praktyce oznacza to, że finansowanie na rozwijanie 

projektu polskiego elektryka można zdobyć inną drogą - 
na projekt nie będzie przyznany grant, ale będzie można 
ubiegać się o pożyczkę.

Przypomnijmy, że KPO składa się z części granto-
wej i pożyczkowej właśnie. Krajowy Plan Odbudowy dla 
Polski przewiduje ponad 100 reform i inwestycji, których 
celem jest wzmocnienie polskiej gospodarki po pandemii 
Covid-19. W ramach puli pieniędzy z KPO Polska ma 
otrzymać 59,8 mld euro, w tym 25,27 mld euro w postaci 
dotacji (grantów) i 34,54 mld euro w formie preferencyj-
nych pożyczek.

- Ta inwestycja zostaje, ale ponieważ jest stricte ryn-
kowa, to pomoc może być udzielona w formie pożyczki 
i spółki mogą stanąć do konkursu o taką pożyczkę np. 
na budowę fabryki, jeśli projekt się spina (...). Pieniądze 
grantowe z tego przekazujemy m.in. na inwestycje w 
rolników, czyli bezpieczeństwo żywnościowe Polaków 
i na ocieplenie domów - wyjaśnił wiceminister.

Zaledwie 13 marca notowana na warszawskiej Giełdzie 
Papierów Wartościowych spółka Mirbud poinformowała, 
że podpisała list intencyjny z ElectroMobility Poland na 
budowę zakładu produkcyjnego samochodów elektrycz-
nych Izera, dodając, że umowa o generalne wykonawstwo 
zostanie podpisana pod warunkiem uzyskania przez 
ElectroMobility Poland odpowiednich zgód korporacyjnych.

Co z budową fabryki Izery? List intencyjny już podpisany
Zwróciliśmy się do Mirbudu z pytaniem, czy zmiana 

formuły finansowania z KPO dla projektu polskiego elektry-
ka, polegająca na przesunięciu go z części grantowej do 
części pożyczkowej programu, może wpłynąć na dalszą 
współpracę spółki z ElectroMobility Poland po podpisaniu 
listu intencyjnego ws. budowy fabryki Izery. 

- Zmiana formuły finansowania z naszej perspektywy 
niczego nie zmienia. Zgodnie z podpisanym listem inten-
cyjnym - oczekujemy na podpisanie umowy o generalne 
wykonawstwo - przekazał nam dyrektor ds. komunikacji 
korporacyjnej Paweł Bruger.

We wrześniu 2023 r. spółka ElectroMobility Poland po 
wygranym przetargu pozyskała za 128 mln zł działkę o 
powierzchni 117 ha na terenie Jaworznickiego Obszaru 
Gospodarczego. To właśnie tam według założeń ma 
powstać fabryka polskiej marki aut elektrycznych. Koszt 
budowy zakładu szacuje się na 6 mld zł.

Izera pod rządową lupą
Produkcja polskiego elektryka to koncepcja, która na-

rodziła się za czasów rządu Zjednoczonej Prawicy. Spół-
ka celowa mająca zająć się rozwojem projektu, czyli 
ElectroMobility Poland, powstała w październiku 2016 
roku z inicjatywy czterech państwowych polskich grup 

energetycznych - PGE, Energi (obecnie będącej częścią 
Orlenu), Enei i Taurona. Każda z nich objęła po 25 proc. 
kapitału akcyjnego w ElectroMobility Poland.

W 2021 r. większość udziałów w ElectroMobility Poland 
przejął Skarb Państwa. Rząd Mateusza Morawieckiego 
wpisał Izerę do Krajowego Planu Odbudowy. Ściśle rzecz 
biorąc, w polskim planie ujęto "wsparcie dla gospodarki 
niskoemisyjnej" poprzez Fundusz Elektromobilności, z 
którego środki pomogłyby spełnić cel "wzrostu zainstalo-
wanych mocy produkcyjnych nowych pojazdów zeroemi-
syjnych do połowy 2026 r., pozwalających na produkcję 
100 tys. pojazdów w ciągu roku". To właśnie dlatego 
dalszy los Izery jest dzisiaj nie tylko kwestią biznesową, 
ale też polityczną.

W styczniu br., kiedy z rządu popłynęły pierwsze sygnały 
dotyczące modyfikacji KPO, nasza redakcja poprosiła 
spółkę ElectroMobility Poland o komentarz. "Z punktu 
widzenia osiągania kolejnych celów biznesowych i tech-
nicznych ważna jest przede wszystkim stabilność, także 
finansowa, oraz konsekwencja w działaniu" - napisała 
firma w stanowisku przesłanym Interii Biznes.

"Jak pokazały dotychczasowe audyty i kontrole, pro-
wadzone przez niezależne podmioty, projekt Izera jest 
realizowany zgodnie z najwyższymi standardami wymaga-
nymi w branży, a jego założenia biznesowe są realistyczne 
i adekwatne do wyzwań, przed jakimi staje dziś rynek mo-
toryzacyjny. Zaplanowane w harmonogramie działania są 
realizowane w wyznaczonych terminach" - dodała spółka.

GWIAZDOWSKI: FIT FOR IDIOTS, CZYLI 
SZALEŃSTWO POSTĘPUJE

Szaleństwo postępuje. Parlament Europejski uchwalił 
"dyrektywę budynkową" (European Performance of Buil-
dings Directive - EPBD). Nakłada ona nowe obowiązki 
ekologiczne na właścicieli istniejących budynków i na 
tych, którzy chcą zbudować nowe.

Zrealizować ich nie będziemy w stanie z powodów 
technicznych lub finansowych. Więc pozostanie ją uchylić 
albo ignorować. Albo... No właśnie nie wiem, jaka może 
być alternatywa.

Ponad 4,5 mln budynków wymaga termomodernizacji
Głupia dyrektywa EPBD jest prostą konsekwencją 

wcześniejszego głupiego programu "Fit for 55". Komisja 
Europejska się zorientowała, że nie da się go zrealizo-
wać - czyli zredukować o 55 proc. emisji CO2 do 2030 
roku - bez energooszczędnych domów. A tym bardziej nie 
będziemy w stanie osiągnąć neutralności klimatycznej do 
roku 2050. Domy odpowiadają bowiem aż za 40 proc. 
emisji gazów cieplarnianych.

Do 2030 roku musimy zmniejszyć zużycie energii w 
budynkach o 16 proc. Wszystkie nowe budynki wybudo-
wane po 2030 roku mają więc być już zeroemisyjne, a w 
przypadku budynków publicznych to już nawet od 2028 
roku. Do 2040 roku zabronione będzie używanie kotłów na 
paliwa kopalne nawet w istniejących wcześniej budynkach.

Tych, które nie będą spełniały warunków energo-
oszczędności, nie będzie można sprzedawać (a więc 
i kupować). Ciekawe, czy będzie je można nabywać? Bo 
nabycie to niekoniecznie kupienie. Nabywa się na przykład 
własność w drodze dziedziczenia. Czy można będzie 
odziedziczyć budynek, który nie jest energooszczędny? 
Dziś słyszę, że oczywiście, ale co usłyszę w roku 2040? 
Jestem jak najgorszej myśli.

Mamy w Polsce prawie 7 mln budynków mieszkal-
nych, z których 6,3 mln to budynki jednorodzinne. Ponad 
70 proc. z nich wymaga termomodernizacji. Czyli ponad 
4,5 mln. Potrzebujemy zatem 4,5 mln pomp ciepła. Je-
żeli zapotrzebowanie na energię elektryczną budynku 
wynosi 6 kW, to modułów fotowoltaicznych potrzebujemy 
18 na budynek (średnio do osiągnięcia 1 kW potrzebne 
są 3 moduły). Czyli na wszystkie budynki - potrzeba ich 
będzie ponad 80 mln. Do tego magazyny energii (jeden 
na budynek - więc też 4,5 mln).

Skąd pieniądze na inwestycje w sieci? "Za wszystko 
zapłacą klienci"

Problem jest z dachami. Po pierwsze taki, że większość 
miejscowych planów zagospodarowania przestrzennego 
w tak zwanej "Polsce B" przewidywała, że dachy budo-
wanych domów muszą być wielospadowe. A na takich 
dachach jest za mało miejsca na panele fotowoltaiczne. 
Trzeba by było dachy zmieniać. Ale... plany nie pozwalają. 
A nawet tam, gdzie pozwalały, to zazwyczaj na południe 
wychodził taras albo okna salonu. Siłą rzeczy większa 
część powierzchni dachu miała ekspozycję wschodnią lub 
zachodnią. Ale kto by się przejmował takimi szczegółami?

Żeby było sprawiedliwie, nie tylko obywatele będą musieli 
inwestować. Spółki Skarbu Państwa - też. Bo jak już sobie 
te panele na 4,5 mln dachów pozakładamy, to prądu przez 
nie produkowanego póki co nie będzie miał kto odebrać. 
Przez dwie niedziele marca część instalacji OZE, na pole-
cenie Polskich Sieci Elektroenergetycznych (PSE), musiała 
ograniczyć produkcję. Do pierwszego przymusowego ogra-
niczenia pracy OZE doszło 3 marca. Tydzień później doszło 
do kolejnych redukcji odbioru energii. Skąd PSE wezmą 
pieniądze na inwestycje w sieci? Banki udzielą kredytów, a 
potem pobiorą odsetki. Za wszystko zapłacą klienci PSE.

Z OZE i PSE jest jak z OFE i ZUS. ZUS musiał inwesto-
wać w system informatyczny potrzebny dla funkcjonowania 
OFE, które zarabiały pieniądze. PSE musi inwestować, 
żeby producenci OZE mogli zarabiać. Zresztą czy tak, 
czy siak będą zarabiać, bo jak ich PSE odetnie od sieci, 
to im będzie musiał zapłacić rekompensaty. A skąd PSE 
będą mieć na te rekompensaty? Ano od swoich klientów.

Prąd zresztą to nie wszystko. Konieczna będzie też 
termoizolacja ścian oraz wymiana drzwi i okien w bu-
dynkach mieszkalnych. Jak w jednym jest 12 okien, to 
będziemy potrzebowali 54 mln okien więcej niż produ-
kujemy dotychczas. Dziś rocznie produkujemy w Polsce 
(a jesteśmy jednym z największych producentów okien 
na świecie) ponad 15 mln okien. Musimy więc zwiększyć 
moce produkcyjne o 50 proc. Jaka musi być stopa zwrotu, 
żeby się producentom okien to opłacało? Bo przecież 
wiadomo że boom się skończy, tak samo jak się skończył 
w 2000 roku boom na wymianę komputerów z powodu 
"Y2K" (problemu ze zmianą daty z 31.12.99 na 01.01.00). 
Ileż to spektakularnych bankructw nastąpiło wówczas. 
Ciekawe czy procentowo okna podrożeją bardziej niż 
35 lat temu podrożały usługi IT?

A to nie koniec problemów z oknami. Bo z czegóż to, 
ach z czegóż się je produkuje? 1/3 to są okna z tworzyw 
sztucznych, a 1/3 z aluminium. A te tworzywa sztuczne 
to z czegóż się produkuje? Ano z wyrobów rafinacji ropy 
naftowej, od czego odchodzimy podobno. A do produkcji 
aluminium co jest potrzebne? Ano wody sporo się zużywa 
do płukania rudy w tak zwanym procesie Bayera. Tej, 
której zaczyna nam brakować. No i jeszcze - o matko 
i córko - koks jest potrzebny. To nazwa węgla lepszego 
rodzaju. Od niego też przecież odchodzimy.

Oczywiście można okienne profile aluminiowe i plasti-
kowe zastąpić drewnianymi. Tylko trzeba będzie więcej 
drzew wyciąć. Jak ekolodzy na to zareagują?

 "Technicznych możliwości realizacji planów KE nie 
mamy"

I kto to wszystko zrobi? W Polsce jest jakieś 650 tys. 
firm budowlanych. I wszystkie mają robotę. A będą miały 
jej więcej. Termomodernizacja jednego budynku jedno-
rodzinnego to minimum 2 tygodnie. Pod warunkiem, że 
chłopaki pracują w soboty. A przecież w ramach nowej 
polityki gospodarczej tydzień pracy mamy skrócić do dni 
4. To będą 3 tygodnie. Tygodni niby mamy w roku 52, ale 
proszę mi znaleźć firmę budowlaną, która coś zrobi w ty-
godniach "okołoświątecznych" - wielkanocnym, wigilijnym, 
3-królowym czy 1-majowym! Więc jedna firma może w 
roku dokonać modernizacji 15 budynków. Pod warunkiem 
że nic innego by już robiła z tych rzeczy, które teraz robi!

Więc technicznych możliwości realizacji planów Ko-
misji Europejskiej nie mamy. Nawet jak banki wydrukują 
dostateczną ilość "środków płatniczych" zgodnie z teorią 
MMT - More Money Today. Bo pieniądze można drukować 
szybko, a - jak to mówią na budowach - budować szybko 
się nie da, bo "beton nie zdąży związać".
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ZAPOLSKA – WYEMANCYPOWANA PRZECIWNICZKA FEMINIZMU

Gabriela Zapolska bardzo krytycznie wyrażała się o 
emancypacji kobiet, choć swoim życiem tworzyła w Pol-
sce model kobiety wyzwolonej, a w twórczości dotykała 
najboleśniejszych wtedy problemów życia kobiet. Jej 
sztuka "Moralność pani Dulskiej" będzie w sobotę czytana 
podczas Narodowego Czytania 2021.

Gabriela Zapolska prowadziła jak na tamte czasy bardzo 
swobodne życie - grała w teatrze, kochanków zmieniała 
jak rękawiczki, nie przejmowała się konwenansami - 
deklarowała się jednak jako przeciwniczka feminizmu 
i emancypacji kobiet.

Urodziła się 30 marca 1857 roku we wsi Podhajce 
na Wołyniu w rodzinie ziemiańskiej. Ojciec – Wincenty 
Korwin-Piotrowski, był zamożnym ziemianinem, matka 
– Józefa z Karskich – eks-tancerką baletową. Gabriela 
zwana Lunią uczyła się w zakładzie Sacre Coeur oraz 
w prywatnym Instytucie Wychowawczo-Naukowym we 
Lwowie. Doświadczenia z zakładów naukowych opisała 
w powieści o wymownym tytule "Przedpiekle". W 1876 r. 
wyszła za mąż za porucznika gwardii carskiej, młodego 
ziemianina ze Żmudzi, Konstantego Śnieżko-Błockiego 
herbu Leliwa, szybko jednak od męża odeszła; mał-
żeństwo unieważniono w roku 1888. Otwartą sprawą 
pozostaje, czy państwo Śnieżko doczekali się dzieci. Z 
listu Zapolskiej po wydaniu "O czy się nawet myśleć nie 
chce" - powieści o kobiecie, która, zarażona przez męża 
syfilisem, urodziła chore dziecko wynika, że bazowała na 
własnych, bolesnych przeżyciach.

W 1882 roku, po zerwaniu z rodziną i mężem, Gabriela 
została aktorką - występowała w Krakowie, Lwowie, Po-
znaniu. Grywała także w zespołach wędrownych, na wpół 
amatorskich teatrzykach ówczesnej Galicji, Kongresówki 
oraz Poznańskiego. W roku 1889 wyjechała do Paryża 
z zamiarem zrobienia tam międzynarodowej kariery. 
Mieszkała tam do roku 1895, grając m.in. w Theatre Li-
bre Antoine'a i modernistycznym Theatre de l'Euvre. Nie 
odniosła większych sukcesów scenicznych, ale przyjaźń 
z impresjonistami przyniosła jej sporą kolekcję cennych 
po latach obrazów. Kochankiem Zapolskiej był w tym 
okresie malarz Paul Serusier.

Po powrocie do kraju bezskutecznie starała się dostać 
się do warszawskich Teatrów Rządowych. W końcu 
otrzymała angaż w krakowskim teatrze kierowanym 
przez Tadeusza Pawlikowskiego i zdobyła nawet pewne 
powodzenie. Jako pisarka zadebiutowała w 1883 roku 
pod pseudonimem Gabriela Zapolska. Pseudonim 
ten związany jest z dramatycznymi wydarzeniami. W 
1881 roku, nie mając jeszcze rozwodu z pierwszym 
mężem, zaszła w ciążę z kochankiem, kierownikiem 
trupy aktorskiej, w której wtedy występowała, Maria-
nem Gawalewiczem. Urodzenie nieślubnego dziecka 
w tamtych czasach i w sytuacji materialnej aktorki nie 
wchodziło w grę. Gabriela urodziła córeczkę w Wied-
niu i zostawiła ją "u mamki" - dziecko wkrótce zmarło. 
Podczas wyjazdu posługiwała się dokumentami dale-
kiej znajomej kochanka o nazwisku Zapolska. Potem 
zapewne uznała, że to nazwisko, z wielu względów, 
doskonale nadaje się na pseudonim.

Zapolska debiutowała opowiadaniem pt. "Jeden dzień 
z życia róży" (1881), ogłaszała nowele i powieści w prasie 
lwowskiej, następnie warszawskiej. Jej utwory: opowia-
danie "Małaszka" (1883), powieści "Kaśka Kariatyda" 
(1885-86), "Przedpiekle" (1889) stały się przedmiotem 
polemik, wywołały oburzenie konserwatywnej krytyki ze 
względu na dominujący w nich naturalizm. Posądzano 
ją też o plagiat. Jan Popławski na łamach "Prawdy" 
redagowanej przez Aleksandra Świętochowskiego do-

szukał się pierwowzoru opowiadania "Małaszka" w 
rosyjskiej powieści (później nie potrafił wskazać, której) 
oraz podobieństw noweli "Gdybyś ożyła" z francuską 
"Mademoiselle Galathée" Enaulta. Poza tym wytknął 
autorce brak talentu. Wobec takich zarzutów pisarka 
wytoczyła dziennikarzom proces, jedyny literacki pro-
ces toczący się w XIX wieku na ziemiach polskich. W 
sądzie przegrała. Artykuł uznano za niewykraczający 
poza krytykę literacką, a zgromadzona na sali młodzież 
uniwersytecka przyjęła wyrok gromkimi brawami (co 
sędzia skomentował słowami: "Sala sądowa – to nie 
teatr!"). Jednak opinia publiczna z Adolfem Dygasiń-
skim i Bolesławem Prusem na czele stanęła po stronie 
Zapolskiej. Autor zjadliwego artykułu wyzwał nawet na 
pojedynek jednego z obrońców pisarki, Henryka Nagla.

Napisała też wiele sztuk teatralnych, z których naj-
słynniejszą jest "Moralność pani Dulskiej". Sztuka 
przedstawia historię rozgrywającą się w mieszczań-
skim domu początku XX wieku. Młody Zbyszko Dulski 
uwodzi służąca Hankę, a choć matka, właścicielka 
kamienicy, wie o ich romansie, zaskoczeniem staje 
się dla niej reakcja Zbyszka na ciążę Hanki - zamiar 
ożenku. Wybija mu to z głowy dopiero sprytna kuzynka 
Juliasiewiczowa, tłumacząc niewygodne konsekwencje 
takiej decyzji, czyli przede wszystkim konieczność 
zarobienia na rodzinę. Hanka zostaje odprawiona z 
pewną sumą pieniędzy, a najbardziej rozczarowana 
jest młodsza siostra Zbyszka - Mela, która wierzy w 
wartości takie jak miłość i bezinteresowność. Tytuł 
sztuki pochodzi od słów głównej bohaterki: "Ja przede 
wszystkim pojmuję moralność”. To jedna z najczęściej 
wystawianych polskich sztuk, która od premiery w 1906 
r. miała 210 inscenizacji

Nazwisko bohaterki sztuki na stałe zagościło w polsz-
czyźnie - dulszczyzna to określenie kołtuństwa, miesz-
czańskiej hipokryzji i ciasnoty poglądów, połączonej z 
wysokim mniemaniem o własnych walorach moralnych. 
Także cytaty z dramatu przeniknęły do języka: "Na to 
mamy cztery ściany i sufit, aby brudy swoje prać w domu 

i aby nikt o nich nie wiedział" - to jedna z maksym pani 
Dulskiej obok takich jak "Dla kobiety nie ma, jak dom", 
"Dla męża, mój panie, kobieta się nie potrzebuje pod 
spodem stroić", "kobieta powinna przejść przez życie 
cicho i spokojnie". W historii polskiego teatru zapisała się 
także jedyna w całej sztuce kwestia Felicjana Dulskiego, 
który w 15 scenie II aktu wypowiada kwestię: "A niech 
was wszyscy diabli!!!".

Swobodne życie Zapolskiej, wymowa jej utworów spra-
wiła, że pisarka uchodzi za ikonę polskiego feminizmu. Jan 
Ludwik Popławski pisał o "Małaszce": "Zapolska zamiast 
chorągwi wywiesiła czerwoną spódnicę". Tymczasem 
sama Zapolska wobec feminizmu i emancypacji kobiet 
stanowczo się dystansowała. W 1888 roku 21-letnia 
warszawianka Karolina Szulc uzyskała stopień doktora 
z zakresu medycyny na Sorbonie. Redakcja "Kuriera 
Warszawskiego" poprosiła o opinię Gabrielę Zapolską, a 
pisarka wyraziła ją w artykule "W sprawie emancypacji". 
Ku zaskoczeniu wszystkich zadeklarowała się w nim jak 
przeciwniczka kształcenia kobiet na wyższych uczelniach 
oraz podejmowania przez kobiety pracy w zawodach 
uważanych powszechnie za męskie.

Zapolska pisała: "Tak jest, jestem przeciwna wdzieraniu 
się kobiet na stopnie dotychczas przez mężczyzn zajmo-
wane, przeciwna zapamiętale". I dalej: "Śmiało i otwarcie 
wypowiadam zdanie swoje. Nie chcę kobiet-lekarzy, praw-
ników, weterynarzy itd." Zapolska podkreślała, że kobiety 
są całkowicie inne pod względem fizycznym, intelektual-
nym i emocjonalnym od mężczyzn, a ich przeznaczeniem 
jest życie rodzinne. Nawoływała: "Nie filozofuj!… Nie kraj 
trupów!… Nie zatracaj swej godności niewieściej. - To 
czar! To twoja władza! To twoje królestwo! Nie abdykuj! 
Korony dla biretu nie składaj". Te poglądy wyznawała 
do końca życia.

W 1904 roku Zapolska zamieszkała na stałe we Lwowie. 
Zorganizowała tam, wraz z drugim mężem, malarzem 
Stanisławem Janowskim, zespół teatralny, z którym ob-
jeżdżała Galicję. Małżeństwo jednak szybko się rozpadło 
- to Janowski zostawił żonę, która wielokrotnie próbowała 
listownie nakłonić go do powrotu.

Przez wiele lat zmagała się z bólami reumatyczny-
mi, krwotokami, dolegliwościami żołądkowo-jelitowymi, 
chorobą serca, postępującą ślepotą. Przyczyną tych 
wszystkich dolegliwości była najprawdopodobniej próba 
samobójcza artystki w 1888 roku. Chcąc się otruć, połknę-
ła garść łebków od zapałek – do ich produkcji używano 
w tamtych czasach fosforu. Zapolska nawiązała do tych 
doświadczeń w "Moralności pani Dulskiej". Główna boha-
terka, spotkawszy lokatorkę swojej kamienicy, ironizuje: 
"Zażyła pani zapałek. Taka trywialna trucizna!… Ludzie 
się śmieli. I jeszcze jak się to skończyło! Cała komedia! 
Gdyby pani była umarła… no!".

W ostatnich latach życia Zapolskiej zdrowiem artystki 
zajmował się niejaki Eugeniusz Kapitain, hochsztapler 
udający lekarza, który postanowił wykorzystać swoją 
pacjentkę. W 1921 roku Zapolska czuła się coraz gorzej, 
traciła wzrok, niemal nie wychodziła z mieszkania. W 
grudniu kolejny raz poważnie się rozchorowała.

Kapitain sporządził fałszywy testament czyniący go 
jedynym spadkobiercą pisarki. Przed sprowadzeniem 
świadków zrobił Zapolskiej tajemniczy zastrzyk, po któ-
rym, półprzytomna, podpisała dokument. To świadkowie 
podpisania testamentu wszczęli larum, a wierne służące 
zawiadomiły rodzinę pisarki. Zapolska zmarła 17 grudnia 
1921 roku. Pogrzeb był bardzo skromny, dopiero w 1927 
roku jej ciało spoczęło w Alei Zasłużonych na Cmentarzu 
Łyczakowskim.

KULTURAKULTURA
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CUDA POLSKIEJ MEDYCYNY. 
CZEGO DOKONALI POLSCY LEKARZE 

I NAUKOWCY W 2021 ROKU? 
Niektóre dokonania lekarzy, a także wspierających 

ich naukowców mogą, chyba słusznie, kojarzyć się z 
cudami. Przedstawiamy listę dziesięciu takich dokonań 
z 2021 r. Wszystkie wydarzyły się w Polsce, warto się 
nimi pochwalić.

Przyszyli głowę dziecku
O tym rozpisywały się liczne serwisy, nie tylko me-

dyczne. Lekarze z gdańskiego szpitala Copernicus, w 
trakcie sześciogodzinnej operacji właściwie ponownie 
przymocowali głowę 3-letniej dziewczynce poszkodowanej 
w wypadku samochodowym.

Po uderzeniu samochodu w drzewo, u siedzącej w 
foteliku dziewczynki doszło do rozerwania więzadeł 
i kości. Głowa dziecka trzymała się głównie na mięśniach 
i skórze. Szczęśliwie nie doszło do przerwania rdzenia 
kręgowego.

Wykorzystując własną, innowacyjną metodę, lekarze 
posłużyli się m.in. małymi śrubami, tzw. drutami Kirsch-
nera, a także specjalnymi płytkami, aby ustabilizować 
połamany kręgosłup.

– Córeczka nabiera sił, ładnieje, nie ma już sondy. Z każ-
dym dniem widać poprawę. Zaczęła ćwiczyć, siedziała mi 
już nawet na kolanach. Wkrótce pojedziemy do szpitala we 
Wrocławiu na dalszą rehabilitację – mówiła w rozmowie z 
"Dziennikiem Bałtyckim" mama małej pacjentki.

Robot Navio w Polsce
Do Szpitala w Ostrowi Mazowieckiej trafił pierwszy w 

kraju robot ortopedyczny Navio. Za jego pomocą specja-
liści wszczepiają protezy kolanowe. Technikę tę nazywają 
”rewolucyjną” oraz ”spełnieniem marzeń”. Dzięki niej 
można osiągnąć dużo większą precyzję w czasie zabiegu 
i skrócić jego czas, a pacjent szybciej wraca do zdrowia 
i ma mniejsze ryzyko powikłań.

Jak informuje szpital, urządzenie, które trafiło do Polski, 
jest też pierwszym w Europie Środkowo-Wschodniej. Na 
szkolenia z wykorzystania robota przyjeżdżają już do 
Ostrowi lekarze z całego kraju. Urządzenie m.in. tworzy 
wirtualny, trójwymiarowy model kolana i zapobiega zbyt 
dużej ingerencji w staw.

Pionierska implantacja zastawki MyVal
Specjaliści z Uniwersyteckiego Centrum Klinicznego w 

Gdańsku dokonali przezcewnikowej implantacji zastawki 
do działającej już w ciele pacjenta, zniszczonej protezy 
biologicznej (zabieg typu ”zastawka w zastawkę”), w 
pozycji mitralnej z dojścia przez przegrodę międzyprzed-
sionkową. Taki zabieg, jak wyjaśniają lekarze, dedykowany 
jest chorym, dla których operacja chirurgiczna stwarza 
zbyt duże ryzyko.

Pacjentem był 81-letni mężczyzna. Operację kardiochi-
rurdzy wykonali przez nakłucie w żyle udowej. Zastawkę 
wprowadzili do prawego przedsionka, a potem, poprzez 
przegrodę międzyprzedsionkową, do lewego.

– Jako pierwsi w kraju i jedni z pierwszych na świecie 
wykorzystaliśmy zastawkę MyVal firmy Meril. Cechuje 
się ona dużą elastycznością części dystalnej, w związku 
czym nawigacja w małej przestrzeni prawego i lewego 
przedsionka była zaskakująco łatwa, a sam zabieg trwał 
tylko 40 minut – poinformował na stronie internetowej 
ośrodka dr hab. Dariusz Jagielak, jeden z prowadzących 
zabieg lekarzy.

Nowe płuca po COVID-19
Specjaliści z Uniwersyteckiego Centrum Klinicznego 

wszczepili 42-letniemu panu Michałowi nowe płuca, po 
tym, jak jego własne zniszczyła infekcja SARS-CoV2.

Wcześniej mężczyzna ze względu na swój stan aż 
przez 40 dni był podłączony do urządzenia, które natle-
nia krew pozaustrojowo. Po zabiegu przyszedł czas na 
skomplikowaną rehabilitację, ale wysiłki całego zespołu 
dały doskonałe wyniki.

– Jest to dla mnie supersprawa. Czuję się dobrze i nie 
odczuwam dolegliwości. Została tu wykonana masa pracy, 
to świetny zespół, który dobrze współdziała, a to bardzo 
ważne dla każdego pacjenta – powiedział pacjent.

Najmniejsza zastawka dla niemowlaka
Grupa lekarzy z Uniwersyteckiego Centrum Klinicznego 

Akademii Medycznej w Gdańsku wszczepiła najmniejszą 
mechaniczną zastawkę serca.

Jak podaje ośrodek, pacjentem było zaledwie 2-mie-
sięczne dziecko, ważące 3,8 kg, z wrodzoną wadą – 
wspólnym kanałem przedsionkowo-komorowym i nie-
prawidłowym aparatem podzastawkowym.

Wcześniejsze, wykonane na dziewczynce zabiegi nie 
przyniosły rezultatu. U dziecka rozwinęła się po nich ciężka 
niewydolność serca. Ratunek przyniosło wszczepienie naj-
mniejszej dostępnej na świecie zastawki Abott’s Masters.

Specjaliści z kliniki podkreślają, że tego typu operacje 
u dzieci poniżej 1. roku życia to rzadkość, a przy masie 
dziecka poniżej 4 kg można mówić o jednym z najmniej-
szych pacjentów na świecie.

Proteza na miarę
Chirurdzy z z Kliniki Ortopedii i Rehabilitacji Wydziału 

Medycznego Warszawskiego Uniwersytetu Medycznego 
wykonali pionierską w skali kraju operację wszczepienia 
implantu w kolano. Była to podwójna, częściowa, przy-
gotowana specjalnie dla pacjenta endoproteza.

Pacjentką była 52-letnia kobieta z chondromalacją i bó-
lem, który utrudniał jej normalne poruszanie się. Implant 
Episurf idealnie pasuje do kształtu, lokalizacji i rozległości 
uszkodzenia. Dzięki temu można naprawić tylko samo 
uszkodzenie, bez konieczności wymiany całego stawu.

Operacja jak ze ”Star Treka”
Tak specjaliści z Uniwersyteckiego Szpitala Klinicznego 

w Opolu opisali zabieg wszczepienia zastawki serca, w 
którego trakcie lekarz posługiwał się trójwymiarowymi 
obrazami serca wyświetlanymi w specjalnych okularach, 
w technologii rozszerzonej rzeczywistości. System o 
nazwie CarnaLife Holo stworzyła polska firma MedApp.

– Unikalność tej operacji polega na tym, że trójwymia-
rowy obraz holograficzny serca wykorzystano w czasie 
rzeczywistym, czyli w trakcie naprawy zastawki – powie-
dział kierujący zabiegiem prof. Sacha.

Jak podkreślił, do tej pory holografia była głównie wy-
korzystywana na etapie przygotowań do operacji. Opolski 
ośrodek jest drugim na świecie, w którym wykonano 
wszczepienie zastawki MitraClip z pomocą obrazowania 
holograficznego.

Podróż w głąb mózgu
Kiedy neurochirurdzy z Uniwersytetu Medycznego im. 

Piastów Śląskich we Wrocławiu prowadzili operację na 
otwartym mózgu pacjentki z chorobą Parkinsona, na-
ukowcy z Laboratorium Elektrofizjologii Mózgu i Umysłu 
Politechniki Gdańskiej za pomocą specjalnych elektrod 
rejestrowali aktywność różnych ośrodków, m.in. zwią-
zanych z pamięcią czy ruchem oczu. Pacjentka, która 
była przytomna, wykonywała w tym czasie różnego typu 
mentalne zadania.

– Skorzystaliśmy z wyjątkowej okazji, aby zarejestrować 
aktywność mózgu i ruchy oka oraz zwężanie i rozszerza-
nie się źrenic za pomocą zaawansowanego systemu do 
śledzenia wzroku, działającego na zasadzie technologii 
‘CyberOko’: ze specjalną kamerą na podczerwień i mo-
nitorem komputerowym umieszczonym przed pacjentem 
podczas operacji – wyjaśnił dr Michał Kucewicz z PG.

Badania tego rodzaju mogą pomóc w zrozumieniu, 
jak działa mózg i pamięć, a to może doprowadzić do 
nowych terapii różnych zaburzeń, takich jak choroba 
Parkinsona, choroba Alzheimera czy demencja starcza, 
twierdzą naukowcy.

Nowa metoda leczenia skoliozy
Specjaliści z Kliniki Neurochirurgii Uniwersyteckiego 

Szpitala Klinicznego we Wrocławiu przeprowadzili pierw-

sze operacje leczące nowatorskim sposobem skoliozę 
u dzieci.

Metodę opracowali Amerykanie. Przed dwoma laty jeden 
z jej twórców przeprowadził taki demonstracyjny zabieg 
w Polsce, ale w kraju nadal stosuje się przede wszystkim 
starsze podejście, które polega na trwałym usztywnieniu 
kręgosłupa. Choć poprawia to stan chorego, to wiąże się 
ze znacznym upośledzeniem możliwości ruchu.

Nowa technika o nazwie VTB (ang. Vertebral Body 
Tethering) pozwala tymczasem na zachowanie niemal 
naturalnej elastyczności kręgosłupa. Stosuje się w niej bo-
wiem wkręcane w kręgi śruby połączone elastyczną linką.

– Wypukłą część skrzywionego kręgosłupa zakotwicza-
my przy pomocy śrub i linki, co sprawia, że jej wzrost jest 
przyhamowany. Druga, wklęsła strona, może natomiast 
rosnąć do chwili wyprostowania się kręgosłupa – wyja-
śnia dr hab. Wiktor Urbański, który wprowadził już nową 
metodę. Po kilku tygodniach rekonwalescencji pacjent 
może nawet uprawiać sport.

Przełomowa metoda leczenia nowotworów trafiła do 
Polski

Od września dla pacjentów powyżej 25. roku życia 
refundowana jest zaawansowana terapia komórkowa 
i genowa CAR-T stosowana w leczeniu białaczki. W 
metodzie tej wykorzystuje się własne, genetycznie zmo-
dyfikowane limfocyty pacjenta, które zaczynają walczyć 
z nowotworem.

– To przełom w leczeniu nowotworów w Polsce, gdyż 
od 1 września refundujemy jedną z najbardziej innowa-
cyjnych terapii dla pacjentów onkologicznych – powiedział 
minister zdrowia Adam Niedzielski.

NOWE PIECZĄTKI LEKARZY Z NOWYMI 
PIECZĄTKAMI. WSZYSTKO NA ZŁOŚĆ 

CZARNKOWI
Naczelna Rada Lekarska uchwaliła, że od 1 czerwca 

lekarze będą mogli umieszczać na swoich pieczątkach 
informację o tym, na jakiej uczelni ukończyli medycynę. To 
ma być sposób na walkę ze spadkiem poziomu edukacji 
medycznej w związku z otwieraniem studiów lekarskich 
na wielu uczelniach.

Lekarze ustalili nowy wzór pieczątek. Teraz mogą one 
zawierać adnotację o uczelni, jaką ukończył medyk. To 
reakcja na plan byłego ministra edukacji i nauki Przemy-
sława Czarnka - ten zadecydował o obniżeniu wymagań 
dla uczelni planujących otwarcie kierunku lekarskiego, 
by w Polsce przybywało medyków. Efektem tego rozpo-
rządzenia było masowe tworzenie wydziałów o kierunku 
medycznym w szkołach wyższych, które do tej pory nie 
specjalizowały się w tej branży.

Na ten masowy wysyp studiów medycznych, które 
nie mają nawet odpowiedniego zaplecza, zareagowało 
Porozumienie Rezydentów i Naczelna Izba Lekarska. 
Lekarze skrytykowali ten proces, wyrażając zaniepoko-
jenie obniżeniem poziomu kształcenia kadr medycznych 
i spadkiem lekarskiego prestiżu.

Jak podaje "Gazeta Wyborcza", Przemysław Czarnek 
był tą reakcją oburzony. "Powinni skupić się na tym, jak 
zrobić, żeby pacjenci w Polsce mieli w najbliższej przy-
szłości dostęp do lekarza, a nie węszyć" - powiedział 
w październiku na inauguracji roku akademickiego w 
Akademii Kaliskiej, która też otworzyła jesienią kierunek 
medyczny, mimo braku pozytywnej opinii Polskiej Komi-
sji Akredytacyjnej - gremium specjalistów oceniających 
poziom akademickiego kształcenia w kraju.

Teraz Naczelna Rada Lekarska postanowiła, że od 
1 czerwca każdy lekarz może na swojej pieczątce umiesz-
czać adnotację ujawniającą, jaka uczelnię medyczną 
ukończył. Ma to pomóc odróżnić medyków, którzy ukoń-
czyli prestiżowe studia, od tych, którzy wybrali jedną z 
tych szkół wyższych, które pączkują dzięki "edyktowi" 
Przemysława Czarnka.
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На этой неделе нас ждет важное астрологическое событие – Весеннее Равноденствие 20 марта, которое освобождает от влияния 
гнетущих обстоятельств, символизирует пробуждение жизненной энергии, а потому ко многим людям возвращается былая 
уверенность и творческий настрой.

ГОРОСКОП  НА  НЕДЕЛЮГОРОСКОП  НА  НЕДЕЛЮ

Не ожидайте стабильности в денежной 
сфере, но на свой кусок хлеба с 
маслом вы можете рассчитывать. 
Лучшим вложением будет вложение в 
традиционные активы – драгметаллы, 
недвижимость. Можно сделать многое 
для улучшения своего быта.
   
Период укрепления позиций на всех 
фронтах. Придется потратить немало  
сил, но и результат будет впечат-
ляющим. Удается достичь внутреннего 
равновесия и гармонизации внешних 
процессов. Круговорот событий в 
профессиональной сфере захватит вас.

Могут возникнуть проблемы с коммер-
ческой недвижимостью, имуществом, 
землей. Успешным предпринимателям 
стоит рискнуть и расширить 
свой бизнес. Не бойтесь перемен – 
действительно, такой кардинальный 
шаг станет началом новой жизни!
  
У вас главные события недели будут 
происходить в семье, в любовных отно-
шениях. Супруги могут ссориться на 
бытовой почве, по вопросам воспи-
тания детей. Но в конечном итоге 
желаемый компромисс будет непременно 
достигнут.

В этот период берегите себя и во 
всем соблюдайте меру. Планеты 
настоятельно рекомендуют позабо-
титься о своем здоровье. В частности, 
необходимо пролечить суставы, 
сердце и позвоночник. Сбавьте темп и 
отложите новые начинания.  

Вполне вероятно, возникнут проблемы 
с родителями или с пожилыми членами 
семьи. Активизируются отношения с 
дальними родственниками. Вероятна 
поездка в далекие края ради встречи 
с близкими. Любые путешествия 
сложатся удачно.   

Индивидуальным предпринимателем 
необходимо искать новые способы 
продвижения своей деятельности. 
Открытие филиала в другом городе 
поможет расширить сферу влияния на 
рынок. Возможно продвижение по службе, 
если вы наберетесь смелости.  
  
Возможно, вы не готовы к переменам, 
но это необходимо, чтобы впустить 
в свою жизнь новый шанс на успех. 
В профессиональном плане неделя 
динамична и результативна. Предпри- 
ниматели будут заняты инвести-
рованием и рекламой бизнеса.  

На выполнение простых поручений 
уходить будет много сил и времени, 
объем работы при этом постоянно 
будет расти, что не может не 
подавлять морально. Постарайтесь при 
этом не ввязываться в конфликтные 
ситуации.  

Следите за текущими расходами, иначе 
вы обнаружите ноль на счету и дыру в 
кармане. Период не принесет серьезных 
доходов, живите исключительно по 
средствам. В отношениях любого 
характера возможны проблемы – под 
ударом вновь образовавшиеся пары.  

Непросто складываются и отношения с 
детьми. В одном случае придется решать 
их проблемы, а в другом – вкладывать 
немалые деньги в их потребности. В 
финансовой сфере все складывается 
наилучшим образом. У одиноких людей 
появится шанс на судьбоносную встречу. 

Это идеальное время для расширения 
сфер влияния и для демонстрации 
своих способностей широкой публике. 
Вы сможете завершить самые сложные 
проекты, а также помочь продвинуться 
коллегам. Руководство оценит ваш 
профессионализм.

ОТВЕТЫ НА КРОССВОРД ИЗ ПРЕДЫДУЩЕГО НОМЕРА:
ПО ГОРИЗОНТАЛИ:
1. СКРЕПЕР. 6. КИОСКЁР. 10. ЮНИОР. 11. НОВИЧОК. 12. ИНТЕРЕС. 13. ЗЕНИТ. 14. ВИЗИТКА. 15. ИПОТЕКА. 
16. КЛЕРК. 19. ЛИРИКА. 23. ГАЛЬКА. 26. СОПРАНО. 27. ЧЕРДАК. 28. ПАВИАН. 29. ЕДИНИЦА. 30. ПЛАКАТ. 
33. КОШМАР. 37. КАРТА. 40. РЕССОРА. 41. НАКАТКА. 42. РЕЗКА. 43. ВЕНЗЕЛЬ. 44. НОСИЛКИ. 45. ЕГОЗА. 
46. ЛОКАТОР. 47. САРКАЗМ.
ПО ВЕРТИКАЛИ:
1. СЕНОВАЛ. 2. РЕВИЗОР. 3. ПОЧАТОК. 4. РЮКЗАК. 5. СИЯНИЕ. 6. КРИТИК. 7. ОСТРОТА. 8. КАРТЕЛЬ. 9. 
РАССАДА. 17. ЛЕПНИНА. 18. РЕАЛИСТ. 20. ИДЕАЛ. 21. ИНДЮК. 22. АСКЕТ. 23. ГОПАК. 24. ЛАВАШ. 25. КЛА-
КА. 30. ПЕРЕВАЛ. 31. АИСТНИК. 32. АБОНЕНТ. 34. ОРКЕСТР. 35. МЕТЁЛКА. 36. РЕАЛИЗМ. 37. КАРЬЕР. 38. 
РАЗБОЙ. 39. АНАНАС.

По горизонтали: 1. Перечень документов. 6. Большой кривой турецкий кинжал. 10. Строение для 
хранения зерна, припасов. 12. Почтительное приседание перед старшим. 13. Химическое соединение. 
14. Объявление о спектаклях, концертах. 17. Тяжелое положение. 18. Углубление на вершине вулка-
на. 19. Предмет мебели. 20. Характер. 25. Отблеск света. 27. Шпион. 28. Животный мир. 29. Остатки 
семян масличных растений после выжимания из них масла. 30. Варенье из фруктов или ягод в виде 
густого желе. 31. Ставка или оплата за пользование чем-нибудь. 33. Женское украшение. 34. У пчёл: 
шестигранная ячейка для хранения мёда. 36. Детское дошкольное учреждение. 40. Приспособление 
для плавания. 42. Воззрение, отвергающее всякие религиозные верования. 43. Насекомое. 44. Мелко-
пористый керамический материал. 47. Залог недвижимого имущества для получения ссуды. 48. Группа 
следующих друг за другом транспортных судов. 49. Металлические щипцы. 50. Поручитель. 51. Осве-
тительный прибор.

По вертикали: 2. Отдельная самостоятельная часть в составе целого. 3. Период зачетов, экзаме-
нов. 4. Открытое повреждение в тканях тела. 5. Бумажная лента для покрытия стен в жилой комнате. 6. 
Молодая, не ягнившаяся еще овца. 7. Бессмыслица, нелепость. 8. Ученик Христа. 9. Голубь, приучен-
ный к заманиванию чужих голубей. 11. Наемный сельскохозяйственный рабочий в помещичьем хозяй-
стве. 15. Сочный съедобный плод каких–нибудь деревьев. 16. То, что тянется, стелется за чем–нибудь. 
21. Возлюбленный Джульетты. 22. Человек или группа людей, работающие посменно. 23. Дугообразно 
изогнутая скрепляющая часть остова какого–нибудь сооружения. 24. Сводчатое перекрытие. 25. Ши-
рокое деревянное ведро. 26. Совершенное воплощение чего–нибудь. 32. Законченное высказывание. 
33. Почка растения, из которой развивается цветок. 34. Опытный, знающий дело человек. 35. Сигнал о 
приведении войск в готовность к действию. 37. Металлический сосуд для кипячения воды. 38. Утверж-
дение, суждение, проверенное практикой, опытом. 39. Стихотворение Ахматовой. 41. Платформа для 
остановки пассажирских поездов. 44. То, что действительно произошло, происходит, существует. 45. 
Вымершие пресмыкающиеся и земноводные. 46. Узкая длинная и лёгкая гоночная лодка.

КРОССВОРДКРОССВОРД

ОВЕН ЛЕВ СТРЕЛЕЦ

ТЕЛЕЦ ДЕВА КОЗЕРОГ

БЛИЗНЕЦЫ

РАК СКОРПИОН РЫБЫ

ВЕСЫ ВОДОЛЕЙ
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По горизонтали: 4. Денежная наличность организации, учреждения. 10. Шляпа с широки-
ми полями в странах Латинской Америки. 11. Морской моллюск класса головоногих. 12. Креп-
кий и сладкий алкогольный напиток. 13. Характерное качество. 14. Процесс печати по своей 
сути. 15. Изделия из особого теста. 18. Характер, внутренний склад. 21. Научная профессия. 
22. Верхняя часть атмосферы. 23. Всадник, верховой. 26. Многолетнее травянистое растение 
семейства вьюнковых. 29. Коллега воды и медных труб из известной пословицы. 30. Часть ко-
тельного агрегата. 31. Насыпь из пустых пород, отходов, шлака. 32. Созвучие концов стихотвор-
ных строк. 33. Потеря, убыток, урон. 35. Сильная вьюга. 36. Тропическое растение с продолго-
ватыми сладкими плодами. 39. Сшитые в один переплёт листы бумаги, заполняемые учётными 
данными. 42. Растение используемое для посадки в 'живую' изгородь. 43. Знак, обозначающий 
число. 44. Косметическое средство. 46. Белое сладкое вещество. 50. Исполнитель эстрадных 
песен. 51. Приверженец и ярый защитник какой-либо идеи, учения и т.д. 52. Химический эле-
мент, щелочной металл. 53. Музыкант-струнник. 54. Специалист, производящий киносъемку. 55. 
Мужское имя.

По вертикали: 1. Часть годичного побега растений. 2. Вид преступления. 3. Греческая 
мелкая разменная монета. 4. Соцветие злаков. 5. Плотная шерстяная ткань. 6. Главная 
артерия организма человека. 7. Драматическое или музыкальное произведение. 8. Раздел 
теоpетической механики. 9. Деятельность органов государственной власти, отражающая 
общественно-политический строй страны. 16. Частые прерывистые звуки. 17. Предмет ме-
бели. 19. Холодный десерт. 20. Воинское звание. 23. Масса чего-нибудь движущегося, лету-
чего, поднимающаяся прямо вверх. 24. Предмет мебели. 25. Тяжелый топор для колки дров. 
26. Здание легкой постройки для временного жилья. 27. Обувь, закрывающая ногу не выше 
щиколотки. 28. Зелёный покров земли. 34. Грузовое несамоходное судно. 35. Пухлая кру-
глая булочка. 37. Устная и печатная деятельность, имеющая целью политическоевоздей-
ствие на народные массы. 38. Летательный аппарат легче воздуха. 40. Низкий сбор зерна, 
плодов. 41. Шкаф для одежды. 45. Старая мера аптекарского веса. 46. Религиозная группа, 
отколовшаяся от господствующей церкви. 47. Картина, писанная масляными красками на 
льняной ткани. 48. Небольшая административно-территориальная единица в России. 49. 
Стихотворение из двух четверостиший и двух трёхстиший.

НА ВІЙНІ ЗАГИНУВ ЕКСРЕДАКТОР СТБ ПЕТРО ЦУРУКІН

Колишній головний редактор проєкту "Один за всіх", що на каналі СТБ, а 
також ведучий телеканалу "KYIV LIVE" Петро Цурукін загинув на російсько-
українській війні. 

Про це інформують Комітет Верховної Ради України з питань свободи слова 
та міська рада Трускавця. 

"Понад пів року вважався зниклим безвісти трускавчанин Цурукін Петро 
Миколайович, 1990 р.н. На жаль, найгірші побоювання підтвердилися –  
воїн-Герой дійсно загинув. Висловлюємо щирі співчуття мамі Лесі Василівні, 
родині, друзям та всім, хто знав покійного Петра", – йдеться у повідомленні 
Трускавецької міськради.

У Комітеті ВР з питань свободи слова додали, що офіційною датою загибелі 
вважається 4 червня 2023 року.

За даними ІМІ, він став 74-м медійником, який загинув внаслідок російської 
агресії проти України.

Шеф-редактор СТБ Ігор Войцишевський розповів у Facebook, що з 2012 року 
Цурукін працював на різних проєктах і за цей час "став вірним другом, крутим 
професіоналом і надійним плечем для всіх, кому пощастило його знати".

На фронті у воїна був позивний "СТБ". "Він любив життя, свою країну й 
улюблену роботу, та у 2023 році вирішив пристати до лав ЗСУ і захищати нас 
із вами", – розповів шеф-редактор.

ОТВЕТЫ НА СУДОКУ:

ПО ГОРИЗОНТАЛИ:
1. ЯЗЫКОВЕД. 7. НАКИПЬ. 11. УДЕЛ. 13. СКРЕПЕР. 14. МАЗУРКА. 15. ЕДИНИЦА. 17. ДИАГНОЗ. 
18. САВАННА. 19. АРЕАЛ. 20. ОБЕЧАЙКА. 23. ЁМКОСТЬ. 27. УГАР. 28. БИАТЛОН. 30. ТМИН. 32. 
ОБУХ. 34. КАФЕ. 35. ЗЛАК. 36. НОРМАЛЬ. 37. НЕБО. 38. ВОЛОКНО. 41. РАЗВЯЗКА. 46. СТРИЖ. 
47. ДИКТАНТ. 48. ПОРОЛОН. 49. ЯРМАРКА. 52. ИСТОРИК. 53. ШНАУЦЕР. 54. УКОС. 55. КРАТЕР. 
56. КРАКОВЯК.
ПО ВЕРТИКАЛИ:
2. ЗЕРЦАЛО. 3. КИПЕНИЕ. 4. ВЫРЕЗКА. 5. ДУХИ. 6. КЕПИ. 8. КУЗОВОК. 9. ПЕРЕНОС. 10. ОСА-
ДОК. 12. БАТАЛЬОН. 14. МАСЛЁНОК. 16. НОРА. 19. АКСИОМА. 21. БАРОККО. 22. ЧУГУН. 24. 
ОТТЕНОК. 25. УГОЛ. 26. СТЕЛЛАЖ. 29. НАЦИЯ. 31. ИЗБА. 33. ХОЛОСТЯК. 35. ЗАВОДЧИК. 39. 
ЛОКАТОР. 40. КВАДРАТ. 41. РИЗА. 42. ВСПАШКА. 43. ЗЕРКАЛО. 44. АБЛЯЦИЯ. 45. ТУНДРА. 50. 
МУКА. 51. РИСК.

ОТВЕТЫ НА СЕГОДНЯШНИЙ КРОССВОРД СМОТРИТЕ В СЛЕДУЮЩЕМ НОМЕРЕ!

КРОССВОРДКРОССВОРД



Telefon: (267) 971-5765  Faks: (267) 684-6338 Marzec 22, 2024WIADOMOŚCI Z KRAJU 14

10783 Bustleton Ave, 10783 Bustleton Ave, 
Philadelphia PA 19116 Philadelphia PA 19116 

267-538-4157267-538-4157

ОБСЛУГОВУЄМО:ОБСЛУГОВУЄМО:
Урочистості та зустрічі.Урочистості та зустрічі.
Сніданки, обіди, вечері.Сніданки, обіди, вечері.
Гарантована доставка.Гарантована доставка.

www.royalpassage.netwww.royalpassage.net

9309 Krewstown Rd., 9309 Krewstown Rd., 
Philadelphia PA 19115 Philadelphia PA 19115 

267-994-4903267-994-4903

Ваш надежный друг и помощник

731 Red Lion Road,731 Red Lion Road,
Philadelphia, PA 19115Philadelphia, PA 19115

ПРЕДОСТАВЛЯЕМ ВАМ ПО РЕЦЕПТУ ВРАЧА ВСЕ СУЩЕСТВУЮЩИЕ 
ПРИНАДЛЕЖНОСТИ, ПРИБОРЫ И ПРИСПОСОБЛЕНИЯ ДЛЯ УХОДА ЗА БОЛЬНЫМИ

Бесплатная
доставка
на дом!

 Tel.: 215-677-8770
Fax.: 215-677-8748

WEBWEB: www. vspmedicalsupply.net: www. vspmedicalsupply.net
E-MAILE-MAIL: vspsupply@verizon.net: vspsupply@verizon.net

• Средства передвижения: 
костыли, ходунки и палочки
• Кислородные 
и дыхательные аппараты 
для использования на дому
• Аппараты для измерения 
давления и сахара в крови

• Диабетическая обувь, 
стельки, носки и чулки
• Лечебные пояса 
и наколенники из 
натуральной шерсти
• Регулируемые 
кресла-помощники

•• Сантехніка
•• Обслуговування систем водопроводу
•• Очищення каналізації

267-265-3435

Ремонт і установка
 Водонагрівачів
 Кондиціонерів
 Опалювальних систем

АГЕНТСТВО ПО УХОДУ  
ЗА ПОЖИЛЫМИ ЛЮДЬМИ

PAS Program - вы можете 
ухаживать за вашими 
родными и друзьями.
Позвонив нам,  
вы станете частью  
нашей большой,  
дружной и заботливой 
семьи!

Phone: 215-953-9225215-953-9225 
255 E. Street Road,  

Feasterville, PA 19053 • vitacarehha.com

Registered Nurses,  
Physical Therapists,  
Home Health Aides

Over 20 years in business!!!



Сергей Сергей МАКАРОВМАКАРОВ
Американский адвокат

представляет интересы клиентов 
по ИММИГРАЦИОННОМУ законодательству 

по всей территории США
Admitted to NY Bar only

 Рабочие визы
 Получение Green Card по петиции 

работодателя (PERM - Labor Certification)
 Получение Green Card 

по петиции мужа/жены, других членов семьи
 Получение постоянной Green Card 

в случае развода или смерти супруга
 Политическое убежище
 Депортационные процедуры в Иммиграционном Суде
 Прекращение депортации, выпуск из тюрьмы под залог
 Рабочие, студенческие и гостевые визы
 Визы жениха/невесты
 Сложные иммиграционные вопросы:
 Апелляции
 Ходатайства о пересмотре дел
 Петиции о "прощении"
 Петиции "обиженных" жен

Phone:  (215) 543-5598(215) 543-5598  
Fax:     (267) 200-0274(267) 200-0274

Hotline:   (267) 934-7683(267) 934-7683 14500 Bustleton Ave., Suite 204, 
Philadelphia, PA 19116

E-mail: MakarovLaw@yahoo.com


